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Chleb i polityka.
Kjrryzyj gospodarczy znajduje się -w punk

cie kujminaiqyjn|y.n Uzyskana ostatnio wielomilio
nowa pożyczka dolai owa może przyczynić się 
znaczide do ułagodzenia ciężkich przejaw ów 
kryzysu, o ile rz.id p; Grabskiego zrozumie 
Koniecznkść interwencji na rzecz interesu szero 
kich mas.

Niestety rządow i Grabskiego br,akuje od 
początku program u polityki gospodarczej zbyt 
często dlaje się on terroryzow ać kapitalistycz- 
ienru Lewiatanjowji i ;boi się jak siedmiu1 grze

chów głównylch zarzu tów  Wkraczania na tory 
& pi. etatyzmu.

BezjoboCie i ibriak gotówki obiegowej, k tó
re! ma dopiero zaradzić pożyczka „merykańska 
stagnacja w  przemyśle już od roku dają za
trw ażający obraz polskiej rzeczywistości.

Krachy, bankructwa, samobójstwa były i 
są krwawymi w ykrzyknikam i Uad smutnym o- 
bra -er, powszechnej niemal nędzy i zubożenia. 
Polityka gospoda! cza p. G rabskiego miała je 
dno tylko zadanjfe, k ład ło  się głów ny nacisk 
na zapełnienie kas skarbow ych, z dziwtią na 
tomiast beztroską patrzano na to , jak pod śritL 
bą podatkowa organizm  gospodarczy d r ‘:ał i 
łamał się od drgawek i niebezpiecznych kon
wulsji. K apitał przem ysłowy i riolniczy zmuszo
ny  do świadczeń n<a rzecz państw a s tara ł się 
w ynaagradzać sobie urojone krzyw dy przez ma 
sowie redukcje, zamykanie w arsztatów  ra c y  lub 
obcinanie p łac, czynił to  zupełnie bezkarnie. 
O d’ rpku  m nożyły się z każdym miesiącem sze
reg i luldzi pozbawionych pracy a równolegle 
z ter . kurczył się rynek zbytu i szalała coraż 
bardziej siła  nabywlcza ludności.

Dó Męski zastoju gospodarczego przyią 
czyła się niespodziewanie klęska nieurodzaju.

Geny żyta, pszenicy, jęczmienia przekracza 
ły  dawno poziom cen przedwojennych

Charakterystyczna różnica nomiedzy cena
mi produktów  rolniczych i wlyrobów przemy
słowych zmniejsza się obecnie copaz bardziej. 
iWidmo gfodU staje się  zjawiskiem realnem. Sy
tuacja jest powiażna. Nie zmieni jei indywidualna 
inicjatywa. Nasz przem ysł i rolnictwo nie zdra
dzają umiejętności dostosowania się do nowych 
wat unków. nie zapomną tylko dirzeć łyka z w y
głodzonych konsumentów nie omieszkają też wy
łudzać kredyty ze św i Wg o transportu  dolarów1.

Wi tej ciężkiej chwili rząd1 musi wystąpić z 
jasnylm programem polityki gospodarczej i a- 
pirowizaoyjnej.

K redyty dla uruchomici ta przem ysłu (w 
pierwsze; mierze przemysłu budowlanego) pod

warunkiem dokładnej kontroli ze strony pań
stw a, kredyty dla kooperatyw zdołają zatrudn ić  
rzesze bezrobotnych i miljonom dostarczyć p ra
cy i ichleoa.

Rząd, k tó ry  w tych -groźnych czasach po

tra fi dostarczyć swoim obywatelom pracy i 
chleba, zuobędzie uznanie i popalcie.

Bez uruchomienia w arsztatów  pracy, bea 
umiejętności dostarczenia taniego chleba — 
nie będzie ani uznania, ani sanacji

O powrót Piłsudskiego do armii.
W ARSZAW A. 17. lutego trel. wł ) Na 

dzisieiszem posiedzeniu komisji wojskowei tow. 
pos. Liebeirman w ygłosił znakomite przemówie
nie, k tó re  obaliło zarzuty rozsiewane przez pra
sę pr awicowią i p lo tkarzy  sejmowych, o rzekomo 
niechętnym  stosunku PPS. du marsz. P iłsud 
skiego.

Pos. tow. Liebtrman oświadcza się w imie
niu swego stronnictw a za natychmiastowem u- 
stanowieniem instytucji naczelnego w odza i po-

wołanmm na odpowieidnie stanowisko b. na
czelnika państw a m arszałka Piłsudskiego. Mów
ca stw ieidza, że w spraw ie omr wian ego pro
jektu ustawy, nie rozstrzygają  w klubie PPS, 
względy personalnie ale wyłącznie rzeczowe. Z 
tych powodów oświadcza się mówjca również 
za ustawowym uregulowaniem spraw y o rgan i
zacji naczelnych w ładz wo kowyCh, a sprze
ciwia się kategorycznie załatwieniu spraw y dro
gą rozporządzenia.

Imoerjalizm niemiecki uzbrojony.
S e n sa c y jn e  s p r a w o z d a n ie  k o m isji so ju sz n ic z e j .

RZYM. 17. lutego. (Pat.) Berliński kores
pondent T ribuny  dowiaduje się z kół koalicyj
nych, że spraw ozdanie międzysojuszniczej woj
skowej Komisji kontrolne) stw ierdza: 1. Reichjs- 
wehra, której nigdy nie używa się do utrzyma
nia porządku publicznego rozporządza uzbroje
niem pirzewyższającem znacznie to, co jest prze
widziane w postanowieniach traktatow ych. 2. 
Wszelkie zapiasy nagromadzone dla wojska są 
większe, aniżeli po trzeba dla zaspokojenia 100 
tes. artnji. 3. Kawalerja rozporządza karabinami 
maszynowymi. 4. Przy uniw ersytetach istnieją 
b iu ra  rekrutacyjne, tak zwanej Czarnej Reirhs- 
wehnyj i (policja odbyw a m anewry, wi czasie k tó

rych  otrzymuje broń przeznaczoną dla wojśua. 
Policja wojskowa n igdy  nie bywa przydziela
na dc lokalnych oddziałów  policyjnych. 6. Po
m iędzy Reichswehrą a oddziałami policji lo
kalnej istnieje systematyczna wym iana i wzaje
mne luzowanłe się w służbie. 7. M inisterstwo 
wojny, wbrew postanowieniom  traktatowym  
przekazało urzędom cywilnym tajne opracowa- 
nie planów mobilizacyjnych. 8. W  wielu, fabry
kach istnieją madal niezniszczone- m as/yny db fa
brykacji broni i broń jest fabrykowania. 0. Do
kumenty o stanie uzbrojenia Niemiec w dtiiu ro- 
zejmu znalezionte przez pewnego oficera fran
cuskiego zostały  następnie gdzieś ukryte.

Warunki pozyczki amerykańskiej.
LONDYN. 17. lutego. (Pat). W edług wiadomości 

nadeszłych z N. Jo rku  przez W allslret-Journal pod 
datą 16. lim. Towarzystwo W illan Read and Comp. 
zaoferowało dziś 8 proc. bony złote ,25 let.ucj po
życzki dla Rzeczypospolitej p ilsk iej, wynoszącej 35 
miljonów dolarów. Bony wypuszczone są po 95 za 
100 z odsetkiem  m inim alnym  8‘53 proc. Pożyczka 
będzie spłacona według kursu  105 w raz z procentem  
drogą półrocznych losowań 1/50 całkowitej sumy. Lo
sowania odbywać się będą co pół roku. poczynając od 
1. lipca 1925. L isty  subskrypcyjne na tą pożyczkę 
b lw arte zostały dziś rano  i już przedpołudniem  zo
stały całkowicie pokryte Ten nadzwyczajny popyt na

f  ożyczkę polską w Am, ryce oznacza - - według o- 
p in ji am erykańskich sfer finansowych — definitywne 
otwarcie, m ożliwości kredytowych dla wiedkich przed
siębiorstw  przemysłowych polskich w ich zabiegać!, 
o uzyskanie długoterminowej p o iy c rk i na rynku am e
rykańskim

zgon badani
N. JORK. 17. lutego. (Pat). Wolff. Badacz jai 

Collins dc znał nieszczęśliwego wypadku w jask in i 
Cavo City ( Kentuky). Pozosiawał on  w jaskini p: 
17 dni, nie mogąc, się stam tąd wydostać, żm ar 
pragnienia i twyczefc-ania przed przybyciem f*>m
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K  O  P  E  J?  n  •? K M A R Y S I E Ń K A
W ie lkie  ejioicowe a rc y d z ie ło  filn u  w e  w 12-tu  a k ta c h  w y tw ó rn i L o * w  M e tr o  w  A m e ry c e  p . t . :

Czterech Jeźdźców Apokalipsy
przeCstawiajaoe z  oałyru realizmom grozi huraganu wojennego, którego okropność przezywaliśmy.
X  g ł  ro iao ń  A L IC E  T E P R Y  i R U D O LF V A LEN TIN O . Początek w Koperrnku godz 3 30, w Marysieńce o 4

„Demokratyczny” kwaterunek wojskowy.
Sejm i senat już uchwaliły ustawę o kwa

terunku wojskowym.
Na szczęście Senat poczynił pewne zmiany 

w uchwale sejmowej i Iw skutek lego ustaw a w r a
ca do Sejmu i ten ma możność zadecydowania 
ponownego o tej ustawie.

—. Projekt rządow y jest Dardzo prosty. Za
wiera postanowienia ogólne, że zasadniczo win
ni oficerowje, chorążowie i żonaci szeregowi 
zawodowi otrzymywać k)wia’ery w koszarach lub 
innych Budynkach państw owych na ten cel prze
znaczonych. Jeżeli jednas ~ to się nie da usku
tecznić, zobowiązane są jzarządy gmin do do- 
stą-czenia tych . pomieszczeń, a zarządom gm ii 
dąje się w łaśnie praw o i obow.ązek reklu irowa- 
nia tych mieszkań, /rtżeii nie mają własnych bu
dynków, wystarczających na te cele.

Charakterystyczny jest -artykuł 10, k tó ry  
podaje: „szczegółowe jiostanowienia, to czące się 
rozm iaru kw ater stałych, ich urządzenia, opala 
nia, oświeilenia... mieszczą się  w /ałącznjku 1. 
i z tegc załącznika dopiero się dowiadujemy, 
że rozchodzi się nieryiko o dostarczenie po
mieszczeń, ale także o ogrzewanie, oświetlanie 

urządzanie, a są tam rtawef wymienione sprzę
ty, które mają być dostarczone.

Przy kw aterach przejściowych mamy w za
łączniku charakłerystyczn:v uslęp  odnośnie do 
kwater, dla szeregowych. Mianowicie w razie 
niemożności dostarczenia pokoju względnie izb 
oddzielnych dla szeregowych, dopuszczalne jest 
zakwaterowanie poje ynczych szeregowych W 
budynkach jednoizbowych,

W SPÓLNIE Z K W A TE R O D a W CĄ W  JE 
DNEJ IZBIE.

Piękne widoki dla kwaterodawcy.
Niema wzmianki, 'że takie wspólne zakwa 

terowanie zaieży od zgody kwaterodawcy 
a więc współlokator może być narzucony - dla 
jednoizbowego kwaterodawcy.

Projekt chroni kwaterodawcę tylko o tyle, 
że pozostawia mu ..ubikacje niezbędne'' dla nie
go, jego rodziny, służby i inwentarza — oczy
wiście władze mogą uważać, żc jeden pokój, 
lub wspólny pokój w ystarczy, bo pod słowo 

niezbędne" jzodpada tyłko tyle przestrzeni, ile 
konieczdie potrzeba dla pomieszczenie się.

Kwatery stałe według projektu mogą być 
pekwirowane tylko dla oficerów, chorążych i 
żonatych zawodowych szeregowych. Kwiatery 
przejściowe mogą bez różnicy być rekwirowane 
dla wszystkich wojskowych i dla inWentarza 
wojskowego.

Motywy podane do projektu rząciowegn, tło  
maczą tylko, że projekt trzym a się mniej więcej 
ustaw  europejskich. Pow oi'w an ie  się ula for
malne istnienie ustaw  ta k c h , niema jednak ża
dnego znaczenia, bo praktycznie rekwizycje nie 
by ły  wcale wykonywanie.

W inrrych państwach Rządy przeznaczają 
znaczne dotacje na budow ę mieszkań dla ludno
ści cywilnej, a u  nas żadnych kredytów  się na 
to  nie daje i chce się jeszcze zabrać istniej t-cc 
mieszkania n!a kw ater wojskowe.

Dowiadujemy się z dyskusji w Sena.cie, że 
liczba tyich mieszkań ma wynosić 12 tysięcy.

Gmina wiedeńska w ystawiła W  ciągu 2—3 
lat 25 tys. mieszkań, a rząd polski ry? jeist w sta 
nie wystawić 12 tys. mieszkań, lecz dla zabez
pieczenia nomieszczeń w tej ilości — szuka dro
gi nadzwyczajnie! — dróg wywłaszczenia lud 
ności z mieszkań dla uzyskania stałych kwater 
dla oficerów i zawodowych podoficerów.

Senat zmienił konstrukcję ustaw y i zniósł 
zupełnie rekwizycje dla kw ater stałych.

Dla stałych kwater przew iduje Senat oso
bny podatek i osobny fundiisz. Dla stałych więc 
nie będzie można rekwirować mieszkań, ale bę
dzie je można dalej rekwirować dla Kwater 
przejściowych.

Zachodzi obawa, że
KW ATERY PR ZEJŚCIO W E PRZFM IENIA 

S1F/NA STA uE.
Od przejściowej rekwizycji .nie są wolne na

wet nowe d o n g .
Na ogół w edług artykułu  34. kwatery tak ie  

przejściowe podlegają zwolnieniu najpóźniej po 
Upływie trzech miesięcy od dnia zajęcia -  ter
min ten  jednak przedłuża się do sześciu mie
sięcy w wypadkach zaięeia kw atery dla od
dzia łu  nowo przybyłego, z powodu zmiany sta
łej dyslokacji, wywołującej powiększenie g a rn i
zonu w dan.ej miejscowości lub tworzenie no
wych farmacyj.

W idzim y więc, ze nic latwiciszego, — jak 
przejściowe kwatery zatrzymać przez sześć mie
sięcy.

Za te ułatw ienia, k tóre Senjai wprowadził, 
ma ludność miejska i to specjalnie miejska we
d ług  projektu Senatu — płacić specjalni podia 
tek od lokatorów, Wynoszący 4 procent ód każ
dorazowego czynszu, k tó ry  się płaci — bez 
świadczeń Ile ten podatek wyniesie rocznie — 
w motywach me ipodaiio. — Podobno ma wy
nosić około 18miljoriów w calem państwie.

W prow adza się p,rzytem normę, pozbawio
ną wszelkiej zasady, że miasta mają pokrywać 
specjalnie wydatek kwaterowanie wbjska.

Z jakiej racji ma b u : od tego zwolniona 
wieś ?

Sprawa ta powinnh w sejmie być poddana 
grun tow n ie j re w iz ji . - i.. , ._

OKTAW iUSZ MIRBEAU.

KSIĄDZ PROBOSZCZ
j wszyscyście świnie, ale czy sądzicie, że dlatego 
I już macie praw o, św iętą  własność, w łasnbść 
i Boga i święte; dziewicy, pozostawić w takim 
, stanie ? Jak? A czy może myślicie, że ja coś 

Nowela z francuskiego. podobnego bęctę niósł na ptocesji Bożego cia-
Na s.epowein pus.kowiu departam entu gLcyy fa ?  I>0 szorowania moich garnków  kuchennych 

bihan, jest m a.a wmska Ureno. Naokół w i o s k i . ' to  już się nic zda; Złodzieje, próżniaki, herc 
której nizkie, brudne chałupiny pokryte są sio- ttftó, faryzeusze jakieś! 10  wy wolicie się tu 
mą, rozciąga się ponury step, gęsto przetkany ,,Hłr i m.,
czerwonymi pasmami kwizcia o miodowym za 
piachu. Mieszkańców tej okolicy" niepodobna — 
zda się — uważać za ludzkie istoty. Okryci 
cuchnącymi łachmanami, z swojemi twarzami 
ziemislemi, które straw iła g łód  i gorączka, z

czyc i zapijać, wy obłudni grzesznicy! Nie 
chcecie się nic o lo troszczyć, że Pan' Bóg. 
św ięta dziewica i wszyscy ś;więci pańscy cho
dzą na pół n,ago i w łachmanach 1 Ale czekaj
cie, coś wam opowiem, bo już raz  koniec muszę 
zrobić z waszymi łotrostwami i zbrodniam;.

Dardzo zagniewany i powjedział m i: Chcę nijeć 
nową chorągiew, słyszysz. t \  pisie przeklęty! 
suto pozłacaną chorągiew , chorągiew  przynaj
mniej za czterdzieści franków. Jan Marie da 
na to dziesięć souis, Piotr Kernouz da dwa
dzieścia sous, matka Tobias, ta s ta ra  kutwa 
i łajdacka złodziejka, musi dać dwa fra n k i! 
Dantu, który sprzedał cielę tamtego tygodnia, 
da trzy franki ! A wszyscy inni muszą przynieść

jai i garnek 
mi P m  Bóg

swymi p,.krzywionymi kręgosłupam i, mają wy- -J 10Cy widziałem we śnie Pana Buga, był
g 'ąd  dzikich zwia^/ąt. Żywią się /sjadłem  mle
kiem, zgnitą wodą, a niekiedy, podczas dóbr ego 
połowu, rów nież zgniłem i rybami, k tóre suszą 
na patykach i\a słońcu. Nocą śpią wspólnie 
z bydłem, w gnojówce i na świeżym nawózie 
stajennym.

A przecież, ksiądz proboszcz, rządzący tym 
ludem, jdk w ładca nieograniczony, bez obcej 
pomocy dokazal tego, iż wyzyskując ludziska
bezwzględnie przez łat dziesięcioro, zbudował \P °  trzy  sous, .unt masła, tuzin 
nowy kościół za pięćdziesiąt tysięcy franków1, smalcu. — O tóż teraz wiecie, co 
dzwonnicę z nożowego g ran itu , ze złotym krzy-' powiedział.
żem na górze, k tóry  sterczy wesoło i bez troski i Na chwalę zamnkł Pobożni paradanie o- 
pośrodku tego bagna ludzkiej nędzy. słwjpieli i nikt nie ośmielił się podnieść oczu na

* księdza proboszcza, k tó ry  dalej p ra w ił :
Pewniej Piedóeii podczas nabożensiwa, wy- „Zapam iętajcie sobie, z czerń jeszc e Pan

szeuł k: iaiiz proboszcz na kazalnicę i potrząjs Bóg mi się zwierzył. Powiedział rni -  a są 
nął chorągw ią kuściemą. Była to  siara, w ytar to jego własne słow a, które wam pow tarzam  — 
ta, spłow iała chorągiew  o obdartych frędzlach, powiedział rni tak . „A jeżeli w zbraniać się będą 
łachman vz długie strzępy poszarpany, niegdyś dać mi to, czego żądam, to źle hędzie z nimi, 
na czerwono pomalowane drzewce, wykrzywiło przemienię icli we wściekłych psów', w. zdechłe 
się, a złótej gołąbce na jego szczycie zabrakło cielęta, w morskie koty, w gacki i w szystkich 
z czasem skrzydeł i nóg. , ( strącę do piekła".

Przeżegnał su  najpierw Ksiądz proboszcz,' Śmiech urągliwy przerw ał mu z drugiej
potem nad głow y pobożnego) tłumu wzniósł ż a - ; strony kościoła. U drzwi stal stary  strażnik 
rsną chorągiew  i zaw ołał: „U rzypalrzd? s ię 1 graniczny, kołysząc się na lewo i praw ó, gła- 

Ten piękny czerwony jedwiab nudniejszy teraz dził pieszczotliwie białą bródkę klinowatą i 
nir. opończa matki l ob ias! Świnie iesteścje, śmiał się szyderczo z niedowiarstwem. Rozsza

lały, z  pianą na ustach, zakrzyknął nań ksiąaz 
proboszcz: „Czego się śmiejesz, heretyku z ko
zią bródką, celniku djabelskj! Myślisz, że Bóg 
cię nieznta ? Sądzisz, że nie wie o tw o;ch ła j
dactw ach ? Pow iedział mi Pan Bóg także: „Tak 
jest, la kanalia z bródką w klin chodzi do mia
sta sprzedawać, co sk rad ł na w ybrzeżu i tym 
djahelskim groszem dzieli się z przem ytnikam i. 
Czekaj! czckai! Jeśk b ró d k a  w klin nie da czte
rech franków, to pow ędruje najp ierw  do wię
zienia, a potem do pieklą! Dlaczego już się ńie 
śmiejesz teraz ty ods/c/ep ieńcze!"

A zwracając się do wiernych, zakoticz.ył. 
„Usłyszeliście wolę boską. Po mszy zejdziecie się 
na plebanji i przyniesiecie swe dary. A biada 
temu, kogo zabraknie!"

Ksiądz proboszcz zw inął chorągiew, scho
wał ją na kazalnicę i ocierał sooie z czoła pot, 
ciekący strumieniami.

„Tak, a teraz — rzekł jio chwili, — jeszcze 
coś innego... Umarł prefekt. Był to nędzny pan, 
k tó ry  w raz  z innymi świńskimi psami republi • 
kańskimi wypędził św iętych ' zakonników . A 
jeśli kto z was iednak chciałby się za niego po
modlić, to  może to uczynić Nie jest to grzech. 
Zmówię jeszcze jeden ojczenasz i zdrowaśkę 
za naszego świętego króla, k tóry p o w ró c i!"

I zwracając się groźnie  do strażnika, który 
już się nie śmiał, uderzył potężnie pięść ją o 
o oparcie kazalnicy i zaw ołał: „A król pow ró
ci, wbrew wszystkim brodom klindwjatyni!".

Następnie ukląkł, namaszczonym gestem u- 
czynił znak krzyża i mruczał niezrozumiale: „In 
n ominę patris  el fjlii et sp iritus jśancti. Amen".

A poza kościołem stepowe pustkowie roz
taczało ubóstwo swej wieczyście nieuirodzajnjej 
ziemi, wyschłe owce, jak icień wychudłe konie 
podobne do szkieletów, krow y z brodatymi py
skami, jak kozy, o krwawej przez robactw o 
przeżartej skórze, pasły  się pod. ogromnie ,smu- 
tnern niebem, na kolczastych chwastach i cier
nistych zielskach.
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P rz e p ię k n y  d r a m a t  c y r k o w y  
według powieści P a u l in y  B usch . 
W głównej roli HANNI W EISSE 

i KAROL DE VO G T,
D ZIŚ  PREMIERA *  A P O L L O .

L c s  r o b o t n ik a .
Zgłosal się puzcd kilku dniami do redakcji 

la&zej człowiek, uti udzonly pracą ca lego życia. 
S tary, pochylony, głodrty i nędzny, żalił się 
na kis ofc,mtn|y.

Był iiinraazem z  zawodu, teraz choćby 
pracę m iał, pracow ać by julż nie mógł. Oddlech 
mu zapiera, nogi posłuszeństwa odmawiają, rę 
ce drżą. S tary  jest i sam jest. Nie ma z czego 
żyć, nie ma nikogo, ktoby mu pom ógł ktoby 
aę n*m zaopiekował. Sam i bez środków  do 
życia. ~

Oczy m głą starości zasnute, w yrażają tyle 
bOu i w yrzutu zarazem, że w człowieku bunt 
« ę  budzi i gniew tia tę  sfo aszliwą niesprawie
dliwość społeczną, k tó re  aprobuje taki s ta r  rze 
ozy: Mil jeny i mii jony ludzi muszą cierpieć, w 
nętłży [Vyć \  w  nędzy ujmie ać po to  tylko, aby 
tysiące kossarzy kapitalistycznych mogło op ly  
wać w iostatknch, używ ać in.dmierme, grom a
dzić cafe g ó ry  bógaictw i to z pracy i potu! 
własr, e yich mil tonów wydziedziczonych.

Niedawno temu w socjalistycznym berliń
skim ,.'/o rw arts"  była wzmianka, ile 10 robotna 
oy berlińscy różnych zawodów zarabiali z koń
cem 18 wieku (zdaje mi się, że by ła  mowa o 
1770 r , ). Owóż płace te wynosiły od 6 do 8 
g łuszy dziennie. W yraźnie. Mimo wysokiej pod 
owle czasy w artości pieniądza płaca ta była mo- 
« wystarczająca na to, ażeby nie umrzeć, ale 
niewystarczająca aby żyć. Ale weźmy czasy nam 
bliższe. W  Siemianówce pod Lwowem miał ma- 
ątek ziemski p. Dawid Abrahamowicz. Tuż 
pirzed samą wojną płacił on robotnikom rolnwn 
po 10 centów d z iu n ie , a szukał takich, któ- 
rzyby się zgodzili na ifiższe jeszcze płace Uwa 
cany był Dudio Abrahamowicz nawet przez sa
mych obszarników za człowieka „skąpego", ija- 
ogół jednak płaca robotn ika rolnego pod wzglę
dem swei wysokości nie wjeie się różn iła  od 
płac w  Siemianówce.

Dziś bądźcobądtź stosunki się znuerJiły i 
państw a nie tyle z miłości dla robotnika ile z 
obawy przea nic pożadanemi przewrotami za 
czy n a ją w prowaozać reformy społezene, k tóre 
czynią zitośriejszem żyde robotnika, ale starości 
mu nie zabezpieczają

Jeżeli pocieszeniem dla robotnika może być, 
że ongi było jeszcze gorzej, to  przytoczymy

j przykłady, jak to  dawniej by w iło . Otóż w bło- 
' gosław ionych czasach niewoli p raw o z całą su
rowością prześladow ało ludzi oiednych i nie 
mających pracy, a bezrobotny za to tylko, że 
b y ł bezrobotnym podlegał w wielu państwach 
okiutnej karze

Te nieludzkie p raw a zaczęły powstawać 
w Wieku XVI., w  dobie naiodzin Wielkiego han
dlowego i lichwiarskiego kapita łu , nakazując 
bezrobotnych chłostać, p iętnow ać rozpalonem 
żelazem, zamykać do więzień lub posyłać na 
galery, choćby nawet żadnego przestępstwa nie 
popełnili. Za pzasow Elżbiety w Anglji w  roku 
1572 uchwalono praw o, nakazujące oosyłać na 
galery wszystkich bezrobotnych powyżej lat 14, 
k tórych nikt do służby  przyjąć nie chciał. We 
Francji jeszcze w r . 1777 na mocy ustaw y Lu
dw ika XIV skrzywiano na galery każdlego zdro
wego człowieka, nie mającego środków  utrzy
mania arii zajęcia. Kara galer obowiązywała 
również w  Holanldji. Kto otrzym-ał karę chłosty 
lub terminowego więzienia, a  potem pow tórnie 
s taw ał orzed1 sądem jako bezrobotny, ten podle
gał — karze śmierci „Sprawiedliwość" tych 
czasów m ówiła rów nież, że bezrobotny nW e 
być wzięty do niewoli przez osobnika, k tóry  go 
żaden mic jo w ał przed sądem. — Taki właściciel 
m ógł go zmusić bidem  i kajdanami do wszel- 
kie| pracy, m ógł nałożyć mu obręcze żelazne 
na szyję, ręce i nogi i wypalić mu swoje na- 
zwisKO na ciele w razie, jeśli próbow ał ucieczki, 
a schwytanego po powtórnej ucieczce zabić. 
Pozatem właścicielowi wolno go było sprzedać, 
wyr jąć lub przekazać w spadku, zupełnie tak 
samo, jak inne cłobra ruchome. Tan mowi sta- 

| tu t Edw arda VI. w Anglji, wydany w  1547 r.
Dzisiejsza oficjalna sprawiedliwość ifje ka- 

i rze już bezrobotnych, a Kapitał przemożny b e z 
robocie wyKorzystuje aby rządy  nabierać ula 

i pożyczki i subwencje. W  Polsce wywalczyli so- 
i cjai ści ustaw ę o funduszu dla bezrobotnych, ale 

tbezntoczenie na starość p o z o s ta je  u nas na 
razie w  sferze marzeń. Dlatego o ten postulat 
muszą robotnicy walczyć ..uwzięcie, jak so b ie  
wywalczyć zdołali w przeklętym ustroju kapila- 

j listycznym szereg praw . które ich podniosły 
do rzędu człowieka.

Z  Kongresu Międzynarodówki Zw. 
zawodowych w ftasterdamte

. * ;-T ; I ' 1 - J,‘ : • ■ * ' 1 1
Od 4. do 7. t>. m. obradow ał w Amstwrdć- 

mie zarząd! i w ydział m.ędziynarodbwej Fedzra- 
cji Z w .ązków . Zawodówjytch. O ważnem, zasa- 
dniczem (rozstrzygnięciu w kwestji przyjęcia ro
syjskich Zw. Zawodowych pisaliśmy już, obecr.to 
podajemy kilka szczegółów z oficjalnego spra 
wozdania.

Dochody za rok 1924 w ynosiły 194.198 
guldenów holenderskich, wydatki 192.146 guld. 
N :cktórym Krajom o nizkiej walucie zi.iżono 
wkładkę za rok  1924.

Kompromisowa rezolucja w spraw ie przy 
jętki rosyjskich Zw, Zawodowvch ucbWjalona 
zostaną jaK wiadomo 14 głosam i p rzedv  5. Na 
wypadek dojścia do sku tku  wspólne' konferen- 

I cji M iędzynarodówkę amstordamską róp**ezentto» 
' wać na mej będą- Bramley, Fimmen, G rasm ann 

i Żuławski.
Przyjęto przedłożony prze Zarząd plan 

propagandy ar.'limilitarvstycznej na rok 1925. 
Uchwalono nie urządza, w tym roku „om a anty
wojennego' ale zamiast niego ma być podczas 
Święta 1. nn ja  położony specjalny nacisk na 
znaczenie ideji pokotowej. Odnośnie ao ewenću- 
alnej konferencji rozbrojeniowej Ligi narodów  
ma się równocześnie i na tern samem miejscu 
odbyć konferencja M. Zw. Zaw.

Ponadto powzięto rezo'ucje w spraw ie pra
cy nocne;' w piekarniach, oświaty robotniczej o- 
raz emigracji i iimigracji.

Sowiety obawiają się wpływów 
Anglji ua Bałkanach

M O S K W A . 16 lutego. (Pat.) Radek So- 
belsohn w  swoim tygodnliowym przeg lądnę mię
dzynarodowej polityk podkreślił, że nowe w y 
boży w Sęrb)i w ykazały siłę  chłopskiego ru
chu na Bałkanach oraz ujaw niły jaK wielkie 
trudności napotykają kontrreiwo'ucyjne w ysiłki 
angielskie w  kierunku umocnienia wpłyW u An- 
glji na Bałkaniach. Zdaniem Radka SobelsohL 
na, imperjum angielskie cechuje nieustępliwość 
wośc w obliczu nleoezpjtc/eńsl w a ; pomjmo 
chwilowych porażek Anglja z całą energją i 
konsekwencją zmierzać będzie nadlał do swego 
celu Dlatego też należy oczekiwać riie zmniej
szenia, lecz zwiększenia się aktywności angiel
skiej politym na Bałkanach.

Walka o naftę albańską.
W IEDEŃ. 16. lutego. (Pat). „Neue Fr. P rcsse" 

dnmasi z liondyna ie  Francja. WłJCihy i Aptófyka za* 
prptestow ity u  rządu albańskiego z powodu udzie
lenia monopolu eksploatacji albańskich pól nafto
wych angielsko-perskiemu Towarzystwu naftowemu. 
Z powodu protestu włoskiego odbyły się rokow ania 
m iędzy M ussolinim a am basadorem  angielskim  W 
R zym ie

Belgijska jiartja robotnicza przed 
wyborami.

O ddaw na oczekiwany kryzys gabinetow y wi 
Belgji nastąpił wreszcie a nowe wybory są o 
becni? kwestją kilku tygodni. W szystkie par- 
tje przygotow ują się  już do kainpanji wyborczej, 
intenzywną pracę rozwija zwłaszcza partja ro
botnicza, której s iła  uprawnia do staw iania jak 
najlepszych horoskopów. Ma ona do rozp^ rzą- 
dzen.a miljon franków belgijskich jako futidusz 
wyborczy.

W  całym kraju uułada s:ę listy kanuyda 
tów. Przeprow adza się to w poszczególnych 
organizacjach w sposób demokratyczny, a mia
nowicie przez wstępne głosow anie w$zy|stkich 
członków w zw, zawodowych, stow arzyszeniach 
i grup'ach partyjnych. Vaiidervelde stoi na cze
le listy partyjnej na okręg brukselski.

Układ sił parfyja. w fib li im fts k .
Zbrojny zamach komunistyczny w Estonji 

zwrócif w ostalnich ciasuch baczną uwagę na 
stosunki poli,yczne w tym kraju Interesujące 
jest zaiem poznać układ sił party jnych  w estoń
skim parlamencie.

Skład fzbv, składającej się ze 100 posłow, 
,est następujący: Partje  burztiazyjne posiadają 
70 m andatów, socjaliści 22, komuniści 4, d'zi 
kich jest 4. Najsilniejszą part ją jest partja ludo
wa z 25 inosłami

Z 22 mandatów socjalistycznych 14 przy
pada na socjalnych demokratów, a 8 na nieza
leżnych socjalistów, należących poprzednio d'o 
y le j pa,rtji soc. rewolucjonistów. Frakcja ko

munistyczna posiadała dawniej 10 posłów, z 
których 3 przeszło do dzikich, a 3 do socjali
stów.

B* ■

Srebrne mnnefy 5 cło zlotowe.
WARSZAWA 17. lutego. (AW). Polskie monety 

srebrne 5-cio, zlotowe będą wykonane według pro
jektu praf. Lewandowskiego Jedna strona m onety wy
obraża Rzeczpospolitą — kobietę siedzącą, jedna r ę k a ; 
oparta na tarczy z herbem państw a druga ręka trzy-! 
m a księgę z konstytucją którą podaj* jej Młodość w! 
ppstaci m łnozi lica

Robotnicy angielscy niezadowoleni 
z  rodziny królewskiej

Organ P artji P racy „D aily H era ld" duje 
wyraz niezadowoleniu klasy robotniczej z zacho
wania się królewskiej rodzirty, k tó re  odstręcza 
coraz bardziej lud. Pismo bierze asumpt do swej 
krytyki z okazji podlróży ks. Walji, odbytej z 
ceremoniałem, nieodoowiaddjącej demokraty- 
zmowi.

„[)< ily H erald" stw ierdza następnie, że 
|5irzeważna ilość członków rodziny królewskiej 
interesuje się wyłacznje zatrudnieniami i przyje- 
mnościjm:' drobnej garstki ludności, należącej 
do tak zw. „sfer W yższych". Zwłaszcza wlyścigi 
uzyskują wielki rozgłos i znaczenie dzięki pro
tekcji domu królewsf iego, chociaż ten spo rt 
przynoś' nieobliczalne szkody z powodu systemu 
zakładów.

Byłoby wskazane kończy „Daily H erald" 
— aby Ksi? żęta, a zwłaszcza następca tronoi 
niieh wyznaczone funkcje, Któreby spełniali dla 
do ora całego społeczeństwa.

V'Pim : Ponufowifcl i  rifarm li r i lM j .
WARSZAWA, 17. lutego (AW). W icemarszałek 

Sejmu Poniatow ski wygłosił w redakcji czasopisma 
„W yzwolenie11 odczyt o reform ie rolnej, w którym  o- 
swiadczył, że projekt reform y rolnej nie ma cha
rak teru  demagogicznego. Jesl zagadnieniem ciecydują- 
cem dla rozwoju puńslwuwości Polski. Nte do uwie
rzenia a jednak prawdziwem jest iż w k ra ju  w 70 p ro 
centach rolniczym, sprowadza się  z zagranicy żywność 
za sto kilkadziesiąt miljonów złotych, co przewyższa 
wielokrotnie podatki fr.iągane z rolnłcłw a
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JUmsm z  d n ia .
L w ó w ,  18 lutego

Już nadeszły „Pamiętniki** Ignacego  
Daszyńskiego i są do nabycia w  Księgarni 
Ludowej, Lwów, Szajnochy 1. 2.

REDUTA ARTYSTYCZNA. Staraniem  grona arty 
stów opery, dram atu  i operetki teatrów miejskich od 
będzie się w  sobotę, dnia 21. bm. W salach hotelu 
krakowskiego, bogato i efektownie udekorowanych 
przez p. Ignacego Stahla. Komitet organizacyjny re
duty  obmyśla wiele niespodzianek dla pań, między 
innem i podarunki w poslaci baloników. Odbędzie się 
rewja masek, w  poleczeniu z konkursem, za najpięk- 
niejszą m askę Podczas za lew y  bezustannie będą wy- 
konyw ane zdjęcia toiograficzne (*ni|wmi i pojedyn
czych osób. przez znany zakład fotograficzny „Florę". 
N ad licznymi lancami czuwać Łędą pierwszorzędni wo
dzireje — dwie ork iestry  będą bez od|xx;zynk j! przygry
wać do tańców. Zapowiedz reduty artystycznej wzbu
dziła łatwo zi-ozumiałc zainteresowanie — wobec cze
go pozostała do od< bran ia bardzo nieliczna liczba 
zaproszeń, które otrzym ać om żna w Komitecie Re- 
■mty (Teatr W ielki — I. piętro).

KOMUNIKACJA POW IETRZNA. M iędzynarodo
we Towarzystwo kom unikacji powietrznej rozpoczyna 
swą działalność z d. 15. bnn. a m ianow icie n a  torze 
pow ietrznym : Praga— Kraków'—W arszawa i Praga -
W iedeń- -Budapeszt—Belgi ad—Bukareszt— Konstanty
nopol- -Angora. Komunikacja początkowo odbywać się 
będzie trzy razy tygodniowe, a m ianowicie: odlot 
z Pragi do Krakowa i W arszawy co śro lę. piątek i 
niedzielę

Tarvla w (porównaniu z zeszłoroczu j jest zni
żona.

IV WIECZÓR DYSKUSYJNY Koła dziennikarzy 
sportowych we Lwowie odbędzie się we czwartek o 
godz 7-mej wieczorem w  sali I. szkoły realnej przy 
ul. Kubali. Referat wygłosi p. Suesserm an na temat: 
..Z biologji ćwiczeń cielesnych “

PR ZEW LEK ŁE ŚLEDZTWO W  SPRAW IE KA 
TA STROI'Y PRZY UL. SMERE KOWEJ. Zapowiedzią-1 
na wizja kom isji sądowo-policyjnej. na miejscu grlzio 
zginęło dwóch robolników jirzy budowie kanału, nic 
odbyła s ię .Wczoraj. Dopiero dziś m a  sie fodbyć haocznia 
przy wspótudziale znawców sądowych. Miejsce kata
strofy było wczoraj strzeżone przez posterunkowych 
w (dd^ió i w nocy.

NATRĘTNY WIERZYCIEL. H erm an Opat. zatr. 
pnzy ul. Szpitalnej, doniósł w policji, że w m aju z. r. 
pożyczył 700 milj. m k. od niejakiego N. Blausteina, 
zam przy ul. Dom inikańskiej, przyczem zmuszony 
był wystawić weksel na 1 m njard  mk. Donoszący za
płacił z procentem 900 mijjz. ml. Rlaustcin jest jednak 
t  tego 'niezadowolony i napada po ul kaci i p iiasta  na 
Opata i .kom prom ituje" go publicznie. Interesowany 
prosi więc policję o pomoc w tej sprawie.

KARAMBOL TRAMWAJU Z SAMOCHODEM. Na 
pi. B ernardyńskim  samochód Nr 7170. kierow any przez 
Edw arda Sziwarka. w ym ijając jakąś przechodzącą ko
bietę zderzył się z wozem tram wajowym „0". Motor 
oraz tylna część auta uległa zniszczeniu.

..CONFETTI" ZE SKÓREK Z CYTRYNY Filip 
P-ager doniósł policji, że przechodząc ul. Jagielloń
ską został onrzucony skórkam i z cytryny- Jak stwier
dzono odpadki te spadły z okna salonu m ód Zofji 
Morockiej n a  I p iątrze

N IE MOZĘ ZNALEZC MATKI. Bolesław Greso
rt rwicz .liczący lat 12. urodzony we W iedniu, przy- 
ejchał do Lwowa w )/oszukiwaniu za m atką. Malec 
zgłosił się wczoraj w policji i jsrosil o odesłanie go 
z powrotem  do W iednia, gdyż m atki swej n ie  zdołał 
odrzukać.

CZYJE I IE M Ą D Z E ? W iktor W aśkiewiez i 
Andrzej Koliszak przechodząc ul. Gródecką znaleźli 
leżący na chodniku woreczek, w którym  znajdowało 
się ponad 59 złotych. Pieniądze te zdeponowali oni 
w policji

KRADZIEŻE I ARESZTOWANIA. W Zakładzie 
obróbki drzewa na Persenkówce nieznany sprawca 
włam ał się nocą do kom órki i skradł 6 gęsi. oraz 
5 kur. wartości 60 zł.

N ieznani sprawcy w łam ali się do skelpu bła- 
watnego Matyldy Feldmanowej w bram ie AndrioLego 
i skradli m aczną Ilość towaju

/m ieszkan ia  Freidy Stangerowej przy ul. Lwiej 
skradziono srebrne naczynia wartości 150 zł.

Ludwika Pachołka aresztow ano za kradzież srebr
nego zegarka, wartości 50 zł. na szkodę kauduktora 
kolej. Karola Węgra.

Z POGOTOWIA RATUNKOWEGO. W czoraj za
opatrzono in O. Głowacką, która zgłosiła się z po- 
barzom t (warzą, rękam i i nogą, (2-letniego MictraAi 
Gónui&a. który przy upadku złam ał nogę i Ksenię 
Peresiewicz. która pokąsał pies.

Z KRONIKI ROLICYJNEJ. Wczoraj przez cały 
ilzień trwały obławy policyjne w  mieście. Ujęto k ilku
dziesięciu włóczęgów i różnych przestępców, których 
w przeważnej części osadzono w areszcie.

Wiadomości z kraju.
PODPALENIE. W  2y daty czach, pod Lwowem, nie

znany sprawca podpalił siajnię gospodarza P iotra Lu- 
c/yszyna Z powodu braku przyrządów do gaszenia 
ognia oraz wody. sjiłonęla stajn ia w raz z piarą koni, 
cielęciem i narzędziam i gospodarskiem u Spalił się 
również dach na dom u podpalonego, oraz dlach nad 
chatą jego sąsiada. Spłonęło przyiem  2.000 kg. zboża.

Szkoda która wynosi 2.300 zł. była częściowo 
ubezpieczoną

SAMOBÓJSTWO N IEULECZALNIE CHOREJ Ju
ra Chmielnikówna zam ieszkała przy ltHlzi.cach w W ar
szawie przy ul Mylnej od dłuższego czasu byia cho
ra  na gruźlicę i na npgi k tóre m iaia w gipsie.

Chora nie mogąc znieść dłużej cierpień, postano
wiło fe krócić swe pełne udręki życie.

W tym celu ouegduj wr nocy Chmielników na. ko
rzystając ze snu domowników, zwlekła się z łóżka 
i otworzywszy okno. wyskoczyła z 5-go p ię tra  na 
podwórze. Nieszczęsna zginęła na miejscu.

OŻYW IENIE NA ŁÓDZKIM TARGU MANUFAK
TUROWYM dało się w  bieżącym tygodniu zauwa
żyć. Ruch na targu towarów -arówmo bawełnianych 
ędk i ijiiółlwcłntanych. wzmógi się nieco Zjechało do Lo
dzi wielu kupców kkesowych. Transakcyj dokonywano 
w  towarach bawełnianych przy pokryciu 25— 10 proc. 
gptlówki i wekslami do 45 dni. W towarach półv eł 
nlanych [.okrycie "gotówkowe dochodziło zaledwie do 
15 proc., a weksle do 75 dni. W iele transakcyj do
konano na towary białe, obrusowe, i przcścieradłowe. 
W  dziale trykotażowym całkowity zastój

$ 0 2 0 8 .
AMERYKA BANKIEREM ŚW IATA. W Ame

ryce zbiegaia snj obecnie wszelkie poszukiwania 
pięniędzy. Świeżo Australja należy równie do pra
gnących zaciągnąć pożyczkę w wysokości 60  do 
10C miljonów dolarów. Australski minister finansów 
znajduje się w drodze do Nowego Jorkn. Węgier
ski przemysł stalowy otrzymać ma również 8 mi 
ljony dolarów pożyczki 7 mio procentowej po kur
sie emisyjnym 88 procent z terminem zapłaty 30 
lat. Część tej pożyczki w sumie 300  tys. dolarów 
ma być pokryta przez banki peszteńskie i wiedeń
skie. Pertraktacja o pożyczkę Górno- aostrjacka 
i Salzburska kasy oszczędności, które starają .ię 
o otrzymanie w Nowym Jorku 1 miljona dolarów 
w cela udzielania pożyczek hipotecznych. Insty
tucje bankowe wiedeńskie mają być poręczycielami 
za powyższe kasy austr.

PRODUKCJA SAMOCHODÓW W AMF.RYCE. Po 
dług statystyki urzędów am erykańska produkcja sa
m ochodów dosięgła w  r. 1924 cvfry 3,037.078. W roku 
1923. ilość samochodów wynosiła 15,200.000, zaś W| 
r  z. W/-rosIa do 17,700.000 czyli zwiększyła się 
przcs/.fo o  15 proc. Obecnie na pięciu mieszkańców, 
Stanów Zjednoczonych, przypada jedno auto.

RADIOAKTYWNA DZIEWCZYNA Dziennik lon
dyński „The O bserver‘‘ podaje Wiadomość sensacyjną. 
vW  jednej z wiosek w Serbji znajduje się m łoda dziew
czyna będąca rzadkim  fenomenem natury, Jest obda
rzona dziwną w łasnością radjoaktyw ną wskutek któ
rej nic może nosić ubrania dłużej nad kilka godzin. 
W ciągu tego krótkiego czasu tkaniny, które m a na 
sobie, przechodzą proces rozpadania i w końcu za
mieniaj ąisię w próchno. Ludność okoliczna sądzi, żo 
dziewczyna jest nawiedzona przez złego ducha. Policja 
już nieraz była zm uszona bronić biedaczynę od na
paści gowied i Obecnie niezwykły ten  pkaz m a być 
Wywieziony do W iednia dla poddania badaniom  tam 
tejszych uczonych przyrodników i lekarzy

CZY PSY ŻYJ A PO ŚM IERCI? T aką oryginam* 
ankietę urządziło pism o angielskie „The Dog World** 
(Psi świat). '

Dowcipny, jak zawsze. B ernard Shaw (Szou) od- 
jiowiedzia): „Nigdy nie widziałem psa na tyle głu
piego. aby chciał żyć wiecznie. I  nigdy też pic m iałem  
tyle niechęci do psów, aby im życzyć tak okropnego 
losu" ----- -

Oddający się obecnie spirytyzmowi, znany pisarz 
Conan Doyle wziął sprawę całkiem  pow ażnie: „W szy
stkie stworzenia, które żyją z nam i — a pzczególnie 
psy — t ow arzyszą, Inam i w przyszłym  życtit Podczas 
l>cwręgo seansu słyszałem szczekanie psów".

Sh G)iver Lodge (Ledź) odpowiedział: „Przez sty
kanie się z ludźm i wyższe zwierzęta, jak się zdaje, 
stopniowo nabyły pewnych cech ludzkich.. Zdaje się 
również, że zjawisko zwane „śm iercią" nie unico 
slwia tych cech i że każde slworzeńie, k tóre je  obec
nie posiada, żyje po śmierci"-

OSIEDLA DLA PRACOWNIKÓW UMYSŁOWYCH 
Donosiliśmy w swoim czasie, że w Paryżu1 pow staje 
dzielnica uniwersytecka — „Cite un iversita ire“, gdz*“ 
budowane są gmachy m ieszkalne dla studentóy  D o
noszą te ż  pism a paryskie, ż t  niedawno nastąpiło  po
święcenie osiedla — „village“ im ienia Sary Bernhard! 
w okolicach podm iejskich pizcznaczonego dla a r t j  • 
Stów dramatycznych. Obecnie zas LantKrne donosi, że 
buuujc się już drugie takie osiedle ,.vrlluge Pasteur*'. 
Projektowane jest utworzenie caiego szeregu takich 
„cites intellecfuelles", gdzie liczne, rodziny upraw ia
jące wolne zawody znajda wkrótce za niską opłatą 
higjmicizne i iwygoane m ie :ania.

ZDERZENIE SAMOCHODU Z AEROPLANEM. 
Prasu am erykańska zapewnia, że wypadKu tego rodzaju 
jeszcze n ic było na świecie, czyli, że pierwszeństwo 
j/od tym  względem należy się Stanom  Zjednoczonym 
W  Dayton, stanie Ohio. w  zakładach rządowych W righ 
ta odbywały się wzloty próune świeżo wykończo
nego aeroplanu. Drogą okalającą 'otnisko pędził auto
mobil ciężarowy, należący do tejże fabryki, w któ
rym  znajdowało się dwóch robotników. Niespodziewa
nie latawice zniżył lot i całą siłą uderzył w  sa
mochód. Obaj ro b o tn icy  Leon II ajitness 1 Paw eł Lang 
ponieśli śm ierć na miejscu, pilot zaś i obserw ator 
Wyszh Z\ katastrofy bez szwanku, ranne ze obie tun
eli iny zostały rozstrzaskanc. Zarząd zakładów zarnie- 
rzał -lotnikom wytoczyć piroces, orojekt jednak cot- 
ną? po wyjaśnieniu przez, Rzeczoznawców, iż na terenie 
przeznaczonym do lądowania nie pow inny być urzą 
dzane drogi do kom unikacji kołowej.

IDEALNY MAŁŻONEK. W  tych dniach odkryto 
w M anchesterze idealnego m ałżonka.

Małżonkiem takim  okazał się człowiek, k tóry  sta
jąc w  pewnej sprawie przed sądem policyjnym, zło
żył oświadczenie takie.

„Żona moja, spostrzegłszy po powrocie z kościóla. 
że jeszcze nie sprzątnąłem  m ieszkania rzu c iła  m i n* 
głowę najpierw  szczotkę, a polem  kilku naczyń k u 
chennych. Po obiadzie m usiałem  iść do roboty, a gdy 
ubrałem  się ju  żdo wyjścia, rzekłem  do Piej: „Do 
widzenia drogie dziecko! i pożegnałem ją całuszem “.

Czy nic idealny m ałżonek ?
SAHARA ZBIORNIKIEM  SIŁY. Dziennik, lon

dyńskie donoszą, że p. W H- B arker .prol. geografji 
w uniwersytecie w Manchesterze, oznajm ił podczas 
wykładu, iż pustynia Salsara stanie się kiedyś najw ięk
szym „zbiornik., m siły na świecie". Prof. B arker jest 
przekonany, że nadejdzie dzień, kiedy będzie m ożna 
zużytkować ciepło p iasku Saha~y.

35.000 DOLARÓW ZA LOT PARYŻ—NOWY JORK. 
Bogaty .m erykanin j/. Orteig przeznaczy! 35.000 dof, 
dla pierwszego lotnika, który w roku  bieżącym odbę
dzie drogę z P aryża clo Nowego Jorku bez lądowa
nia.

Pogrzeb otiar katastrofy
DORTM UND. 17. lutego. (Pat.) W czoraj 

odbył się pirzy udziale olbrzymich tłum ów  uro
czysty pogrzób 136 ofiar katastrofy, w  kopalni 
„M inister Stein". '

Pochód ieputacji z niezliczoną ilością wień
ców1, sztandarów  i chorągw i s ta ł przez kilka 
godzin. Na znak żałoby całego narodu  niemiec
kiego sekretarz stanu Seib złożył wieńce od 
prezydenta, oraz od  rządu  Rzeszy. Na uroczy
stość pogrzenowt, przybyły pr/eoslaw icielstw a 
górnicze ze wszystkich okręgów górniczych 
Niemiec a nadto z Frantji Polski i Czechosło
wacji.
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Konflikt m>łosny przyczyną samobójstwa.
Straszni* śm ierć zrozpaczonej kobiety.

SZCZERZEC, 15. lutego.
W  Ostrow ie, koło Szczerca, żyła 34- le- 

tna  wdową Katairz) na Bazyłowh, bogata gospo
dyni.. A i ala ona wielu starających się o jej 
rękę, jakoteż o majątek.

Z jednym z foich Michałem H a(rakiem, posta
nowi te, zawrzeć związek małżeński. W  tym ce
ru dała  na zapowiedzi w urzędzie parafialnym. 
Równocześnie utrzym yw ała bliższe stosunki z 
niejakim Józefem ZaezkowSkim z O strow a Gdy 
ukazały się następstw a tego stosunku, Bazy- 
towu zmuszona “była ze.w ać ifarzeczeństwo z 
flarakie»n a dać pow tórn ie  nja zapowiedzi z 
Kaczkowskim. W  następstw ie tego zmujszona 
jtyła zwjrócić koszta poniesienie przez H araka, 

:w  związku! z przygotowaniam i śiubnemi. Spra 
wa ta  stała się  g łośna w całej wisi i była po

wodem wielu zm artw ień i w stydu Bazyłowej.
Z puwudu tych przejść popadła ona w roz

strój nerwówy i postanow iła popełnić zamach 
samoóójczy przez utopienie się w studni. Oneg 
daj gdy  chciała tisKUtecznić ten zamiar ogarnął 
ją lęk w ostatniej chwili ifojt zed śmiercią. T rzy
mając się rękami cementowej Krawędzi poezęłą 
wzywać pomocy. Na krzyk je; nadbiegła sio
stra  Roza!ja i uchwyciła ją za . ęce, przyczem 
rów nież poczęła w ołać sąsiadów na pom oc 
Nim ci nadbiegli s iły  opuściły zwiszającą, ia- 
koteż jej siostrę i nieszczęsna desperątka wpa
d ła  w 12 mótrową g łęb ię , napełnioną wodą 
na wysokość kilku m etrów1. O ratunku  nie było 
mowfy, dla braku przyrządów  ratunkowych.

Zwłok; denatki Wyciągnięto na wierzch do
piero po kilkunastu gudzinkch.

Czternastu zbójców przed sądem.

Szczegóły tajemniczego konkordatu.
WARSZAWA, 17. lutego. (Tel. wł.). Korespondent 

W asz dowiaduje się z kół poselskich następujących 
szczegółów zawartego z W atykanem  konkordatu.

Granice djecezji w Polsce, będa zmienione, aby 
zatrzeć ślady kordonów  rozbiorowycn oraz mieścić 
się będą w całości w  granicach Rzeczypospolitej.

Biskupów m ianuje papież, bez porozum ienia z rzą
dem (!); jedynie prezydent ma prawo sprzeciwu. Co 
do włości kościelnych. oosianowi0no. że biskupstwó 
m oże posiadać m axim um  180 ha. ziem i, a poszczególne 
parafje o d  15—30 ha. Pensje rządowe proboszczów 
w ,n o sić  maja. 110 zł. imesięiaanie, przyczem opłaty 
za czynności religijne zostaną zachowane.

9

Niepokojące panują stosunki w  powiatach 
■Vlało|nolŁki wschodniej. Ludzie życia swego nie 
są pewni ani w  domach własnyidi ani tembar- 
M ej na drogach. Z organizow ane szajki bandy

tów  hulają bezkarnie i ograbiają pod gioźba 
lewolwejru bezbronrtyich ludzi z ostatniego ich 
grosz t i  m enią. A oo najbardziej znamienne, że 
po jeuna szajka zostanie „zliKwidówana" bądź 
^iylrokian ?-ądu dbpaźnęgo, bądź  przez trybunał 
sądU 'przysięgłych, momentialrtie w ypływ a szaj

ka inna, której nie odstraszają od  bandytyzm u 
ani sądy doraźnie, ani długoletnie więzienie.

Jedną z niajdłu/ej operujących band była 
bezsprzecznie bantdia Pawłowla złożona z 14 
'wdzi, k tó ra  przez cztery lata  ni< pokoiła mie
szkańców powl żółkiówskidgto. paryskiego i ka- 
mioneckiego i umiejętnie uchodziła zawsze 
przed okiem spraw iedliu ości.
;. Dopięto w ostatnich tczasach zosta ła  nare 
zcie ra  banda nirzychwyęorta i wczoraj stanę

ła  pjrzed sądem przysięgły ch obwiniona o zbro
dnię rabunków , k radzieży  i przekroczenie nosze
n ia bronii.

Hersztem tej bandy był 24- letni Dm ytro 
Rawłow z ■żobrotwoin?,, odoK niegc stają lanó 
skarżen i. Jan G órnik 1. 28, z W innik; M ichał 

Giblak, 1. 20. z Rycbknęn , Iwan M udryk 1. 25, 
LV osyl f rubajka 1. 28, Konrad H utn ik  1. 34, 
-Grzegorz Kurnat 1. 24, wszySry z Deszowa. 
Wichał Łypka 1. 21, z Żelechowa; M ichał Smo-

wbjjkowem we Lwlowie, Jakim Glblak, szere-' 
gowiec 1 p strzelców podhalańskich, i jWasiyl Ja 
remczuk, 1. 23. z  Konstantówki.

W szystkich oskarżonych obwinia p ro k u 
rato ria  o zbroan ię  .rabunków i kradzieży na 
szkodę całego szeregu osób, o raz  za przekrocze
nie noszenia broni. O fiarą ich padali żydzi i 
chłopi, oandyci nie robili poa tym względem ró  
żnic rasow ych an i wyznaniowych. Bzszczdność 
bandytów  dlochodziłla tak daleko, że napadli 
oni 2. listopad!? z. ir. na wóz pocztowy, jadlący 
z Mostów do Żółkwli, i jadących na wozie kilku 
piasażerów ograbili doszczętnie. Pewnego ra 
zu1 napad ł Pawłów wr.az z kilku sfwfymi kam ra
tami przejeżdżających dlrogą Pinkasa Silbera 
i  H er sza Lubinia i ga >żąc rewolwerem doko
nali ma, nich rabunku. Bandyci zbiegli a podej
rzenie padło  w inną stronę. Dwtr niewinnym lu
dziom g roził sąd doraźny'..Na szczęście wykazali 
alibi, a dopiero teraz się wykryłó, Kto by ł 
spraw cą napadu. Tak samo ktoś infny odpo 
w iada ł firzed sądem karnym w Złoczowie, za 
rzekomy rabunek, dokonany na Józefie Zieliń- 
skim. Z powOdu b raku  dowodów wtiny, nie było 
wyroku, zasądź? iacego, a  i  tu  pokazało się, 
że rabunku dokonała banda Pawłowa.

W szyscy obwinieni w śledztwie przyznali 
się do w iny zarzucanych im czynów, oóecme na 
rozpraw ie w ypierają się winy.

Rozprawie, k tó ra  potrwa około dWa tygo-

Spekuiacfa i i  monifcek irebtnyiih.
WARSZAWA. 17. lutego. (AW). W pewnych czę

ściach woiewództw wschodnich zam iet-kałych przez 
lUdność o  niskim  po/.iam ie ku ltu ra lnym  .zanotowano 
ostatnio w ypadki spekulacji polskieini m onetan iisrebr 
i.e jn i Ludność kupuje m onety srebrne, płacąc ' za 
n ie  papierowem i .pieniądzmi w wyższym stosunku, 
Fakt ten jest wywołany niewątpliwie slabem  nasyce
niem  ‘ rynku m onełam i srebm em i. Ate długo trwać to 
nie będzie ponieważ co tygodnia przybyw ają z Anglji 
transport) inonet srebrnych po 1.20C.OOO ■ sztuk, co 
pozwoli na rychle stosunkowo wycofanie oieniędzy 
papie.owych

Krwawa rozruch/ w R yize .
lalr donoszą z Rygi doszło tam  do krwawych 

starć m iędzy faszystam i a robotnikam i portowymi. Ro
botnicy w  liczbie 500 ludzi obsadzili urządzenia por
tu. P o  obu s'ro n tch  są zabici i  ranni- Oczekiwana jest 
interwencja wojska.

liński cwany H utnik 1. 24 z  Mysłówtec, W a sy l, dnie, pirzewc injczy f .  Angielski, oskarża prok. 
)i netej. 1. 26, Filip H rtjby  l. 25. z  Batiaty.cz, Paklikowśki.

Piotr, ?a*babgtowi'CZ !■ 24, obecnie w1 więzieniu — : : :—

Wklkle b u m  i opady iniiine 
W Europie.

M EDJOLAN. 17. lutego. Ze szwajcarsko- 
w t oskiej g ran icy  donoszą o gw ałtow nych o- 
■ jadach śnieżnych i burzach. Połączenia telefo
nicznie m :ędży W łochami i Szwajcarją oraz po
łudniow ą Franicją przerwane.

Od soboty szaleją W całej północne) SzwaT 
Gar ii, zwłaszcza w  półnotcnijich dolinach alpoj 
-kich niezmiernie gw ałtow ne burze.

PARYŻ. 17. lutego. Z całej Francji dono
szą o 'burzach i otpadack śnieżnych.

M ED JO l AN. 17. lutego. Koło Celle na wy
b rzeżu  liguryjskiem trąn,a powietrzna Wyrządżi- 
ła  wielkie szkody. Towiarzyszyla jej burza, k tó 
ra  poohalała na przestrzeni 100 metrów wszyst
kie ,słupy telegraficzne i telefoniczne.

LONDYN. 17. lutygo. W ostatnich dni ach 
pianowały w całej Anglji gWałtotwńe burze, po
łączone z  wielkimi opadami deszczowymi i śn ie 
żnymi- W niektórych miejscowościach sz y b  
ko«ć w ia tru  Wynosiła 63 mil na godzinę.

Grecfa wydala komunlsfdw.
RZYM 16. lulegt (Pat). Z Aten donoszą, że vząd 

Wydalit 200 zagranicznych komunistów

Nowy spadek franka. -
LONDYN. 17. lutego. Tutejsze koła poin

formowane, wyrażają zapatryw anie, że spądćk 
franka francuskiego w  ostatnich dńiach przy
pisać należy wielkim zakupom zboża, k tó re  
Francja poczyniła zagranicą. Jako dów óa1 na 
to  przytacza się, że ank spad ł równocześnie 
w  Nowym Yorku, w  Buenos Aires i W1 Mont- j 
real, t  o  jest w tych miejscowościach g d z ie ! 
czyniono zakupy zboża dla Francji.

PARYŻ 17. lut egu. Prasa komentuje obszer
nie spadek franka i fjawnionc podlczas debaty 
Budżetowej cięŻKie [Dołożenie finansowe Fran
cji. Na giełdzie i w Iżbie oDiegają różne niie- 
pogłoski. Rząd zamierza podobno zaciągnąć 
bardzo wielką pożyczkę w  Ameryce, aby osta
tecznie pirzepiowadzie stabilizację franka.

iermta wyborów wo Włoszech.
RZYM. 17. lutego. (Pat.) Po  uchwaleniu 

przez senat reformy wyborczej przyw racają - 
cei system jednomandatowy, należ) ją Uważać 
za Izieło dćfinitywme dokonane. Pozostają tyl
ko formalności, ą  mianowicie przedłożenie usta
wy królów™' dó podfpisu i ópublikowanie jej |w! 
dzienniku Urzędowym. \X związku z tem Wzno
wiono dyskusję mr tem at term inu w yborów. 
J est w każdym raz ie  ipewnem, że odbędą się one 
dopiero pc> ukończeniu procesu M atteotti‘egt<'),. 
N j można jednlak :eszcze przewidzieć, kiedy na
stąp i rozpoczęcie i ukończenie tego procesu. O- 
statnio w ybrany  sekretarz piartji faszyptów Fa- 
(iinazzi zapowiada wjybóay dbpiero na jesień 
1Q2Ć r.

Mucisolinl chory.
RZYM. 17. lutego. (Pat.) W czoraj oświatk 

czył min. Federzoni, że z pow odu choroby pre- 
miei a M ussohni‘ego i m inistra jskarbu dć Ste- 
ten i'ego prosi o odroczenie tżb a t na kilka dni. 
Jak przewidują senat zawiesi ob rady  do czas i  
wyzdrow ienia obu  ministrów. Obaj ministrolwjie 
zapadli na influenzę.

Ntepoczyfalny posfgpek
W IEDEŃ. 17. lutego. (Pat). „Neue F r P resse" 

z Paryża: Pod wpływem procesu Umińskiej wydarzył 
się w Paryżu podobny wypadek. N iejaka p an n a  Lc- 
vassoy zastrzeliła swoią siostrę, k tó ra  chorow ała bez
nadziejnie na gruźlicę. Sprawczyni oddala się sama 
w .ręce władz i oświadczyła, że czynu dopuściła się 
na w yraźne życzenie chorej. Sądzą, że sprawczyni jem 
niepoczidalna.

Naprężenie stosunków amerykatisko- 
iapoóskich.

BERLIN. 17. lutego (Pat). Wolff donWsi z L ondy
n u : W edle donies:eń dzienników angielskich z No
wego Jo rku  w iceadm irał Bradlej’ oświadczył w San 
Francisco, że wobec wzrastającej konkurencji Stanów 
Zjednoczonych z Japonją na ry n k u  św ito w y m  w ojna 
■w przyszłości m iędzy tym i k ra jam i może być uw ażana 
za możliwą.

WASZYNGTON, 17. lutego (Pat). P rezydent Coo 
Iidge wvdal upow ażnienie do poczynienia przygotowań 
do Wielkich manewrów m orsk ich  i lądowych, jak ie się 
odbędą na wiosnę na wyspach l.awajskicb
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Z d z!czen e politycznych obyczajów.
Jak endety  chcą opanow ać gmin*;?

Drohobycz, w lutym.
Nie nużylibyśmy naszych czytelników s p  a- 

wą zamierzonego przez klkzkę lud/i zgrupow a
nych pod hasłem bezwzględnego nacjonalizmu;, 
obalenia obecnego zarządu m iasta w raz z jego 
kierownikiem — gdyby rtie ostatnia koresipon 
rfencja w „Słowie Polskiem".

Jest ona w łaściw ie skromno v tonie — o- 
granicza się właściwie tylko do zaprzeczenia so
juszu Jarosz-Pidchowicz — podnosi walory te 
g o  ostatniego i rozdziera szaty nad prze
mianą wizerunku politycznego — jaki uawniej 
przedstaw iał obecny kierownik miasta, inżynier 
Reutt.

'nsyuUacje rzucone pod adresem „Rady Po
w iatow ej" <łrohobvckie* — napewne przesadzo
ne i fcłgmiiwe — mało nas obchodzą — nie ma
my sposobności ani m ożnośd wpływać na tę 
instytucję, k tó rą  w dzisjejszej formie uważamy 
za przezytdk. Jeżeli nowa ustawa samorządowa 
Instytucję tę  oprze n-a szerszych podśtawadh cfe- 
m okralycznycłi — jeżeli w  niej dopuści tfo g ło 
su szerokie sfery społeczeństwa -  w tenczas 
zainten sujemy się  nją — łak, jak wogóle samo
rządem się interesujemy i weźmiemy na sie 
bie tę część odpowłeidzialnuści, jaku na nas 
»padnj£.

W  dzis.ejsz) ch warunkach onojetne nam 
jest, kto tam rządzi — byle nie zagTażał itfte- 
resom ogólnym — a specjalnie autoiiomji samo
rządowej miasta, oo dc czeo-o zakupy dość silne 
p. Jarosz już objaw ił — które sparaliżow ane 
jednak zostały stanowczem i energicznem sta 
nowiskiŁn zarządu  m iast.

h ach dotknięte tern sfery bronią się same, 
nie obojętnie ram  natomiast są sprawy miejskie. 
Stanowimy w zarząi zie miasta 1 4 część O gra 
niczamy się w nim do obrony interesów szero- 
kicn sfer. k tóre reprezentujemy — poddajemy 
rzeczowej krytyce cała gospodarkę, jwpieramy

mieście, że tamto stanowisko nie da się pogodz;ć 
z jego nowym urzędowym charakterem i o- 
św “dczył „że dla niego decydującym czynni
kiem w urzędow aniu będzie jedynie wola wię
kszości Rady" (a więc nie iifteres państwowy 
Polski, nie interes narodowy — biada „S łow o").

Pan „komisarz^ będzie sobie, tak jak umie 
i chce— i jak mu dogodnie — tłum aczył sobie 
„inrgres państwowy i dairodowy" ! Pod hasłem : 
„Swój do swego ipo sw oje" ? W ybyśce  chcieli 
stworzyć sobie z gminy „foiw ark" jakiegoś niej 
scowego potentata, nie trzebaby portem rozpi
sywać jakichś głupich konkursów , ofert kon
kurencyjnych. znalazłyby się koncesje i konce- 
syjki dla „sw oich", to  byłoby ż y d c ! Byłby 
.folwark"

w dysputy z jakąś zgrają  rajców, w śród któ 
rych pożal się Boże — są hawe* żydzi i 
socjaliści !

Ale przychodzi już otrzeźwienie.
Nie dopi sał w miejscu zamiar zdekompleto

wania Rady miejskiej, w ystąpiło tylko czterech, 
nie dopisała inteligencja polska. Po pęknięciu 
tej sm cdi iw ej bomny, którą wypuszczono, in
teligencja w yjęła pirędko chusieczki do nosa, 
zasłoniła oblicze i odwróciła się do kawalarzy 
plecami.

Mieszczaństwo w ogromnej p rzev  adze nie 
poszło (co lepsze) na lep demagogji. Wyższe 
sfery N. D. są ^aambarasowane tą  całą przygo
dą d-ońobycką.

Sfery urzędowe chcą być obiektywnym"! 
To w ystarczy!

Aiomy nadzieję, że ten drohóbycłci sknmeta
lik nie przybierze  rozmiarów skandalu, k tóryby

dla jednego, a ~y>elny żłobek" dla się oprzeć musiał o bardzo szerok<e formy, bo 
wielu ipocrzebnyęh służek, mnóstwo przyw ilejów nigdy nie moglibyśmy się zgodzić na tu, aby 
dla chm ary ipasorzytów (tak, jak to  ongiś by- nad uczciwą obywatelską pracą górę  w Polso 
wało w Drohobyczu). Na co <u wdawiać się brało warcholstwo.

Poziin życia rofcitiika a aas a gdzieindziej.
Przemysłowcy nasi nie umiejący myśleć an> 

kalkulować po europejsku, niemożność rozwoju swej 
produkcji i konkurencji na rynku zagranicznym 
kładą na karb zbyt wysokich płac robotniezycn 
Powiadają, że robo'nik Dasz zarabia lepiej niż 
wszyscy inni robotnicy na całej buli ziemskiej 
i dlatego kapitał nie może produkować tak tanio 
jak w krajach, gdzie robotnik zarabia mniej.

Przytoczymy dla udowodnienia kłamstwa dwa 
przykłady z dwóch krajów o najpotężniej rozwi
niętym przemyśle, to jest Ameryk, i Anglji.

W domach tych ogrzewanie i oświecenie jes* 
elektryczne. ' ;

Każde mieszkanie składa się z salonu, pekoja 
jadalnego, trzech sypialni, łazienki, kuchni etc 
Miasto daje dla każdego mieszkani" kuchnie elek
tryczną i elektryczne aparaty ogrzewalne Dia za
grzania wody, ogrzania pokoju, p>-zygoto ran ia  cie
płej kąpieli wystarcza tylko przekręcić komutator. 
Niema więc już kłopotu z podpalan eir ognia, z wy
rzucaniem popiołu, niema kłopotu z kupowaniem 
węgla i drzewa.

Dzięki oszczędności na kosztach budowy czynsr
I  tak -  pisma amerykańskie rozpatrując pro mieszkanie wypada 12 szylingów ty-

blem mieszkaniowy piekący ,akze i w _  2łotv(,h) 1
donoszą m. jn. spółka budowlans Metropolitan Life 
Ins wybudowała w Queeno szereg domów robotni
czych, w których cena ze pokój wynosi 9 dolarów 

gorąco każdą in ic ja tyw ę,'dążącą do pouiilesienia miesięcznie. ■ . . . . . . , ,
m iasta, pod  względem komunikacji, porządków , 9 dolarów to znaczy przeszło 45 złotych. Ile
a śz.<_zególniej szKOl.ik.twa i  zaroW utiości. i  ten robotni!: amerykański musi zarobić miesięcznie, 

W tan niesłychanie gospodarką Feuerstei-' aby módz wydać 45 zł. na mieszkanie? L to ro- 
nowską i  dalszą iiidóiencją — zabagnlonam botnik najuboższy. Bo robotnik lepiej sytuowany 
n. eście, w|pi owadzie ład , porządek, czystość ; zajmuje mieszkanie kilku pokojowe z wszelkiemi 
(czystość nic tylko zew nętrzną ulic i domów, ale wygodami.
i r ą k ! )  było zadaniem podobnem do herkulesów-: Jeszcze jaskrawszy jest przykład wzięty ze
skiego pirzy czyszczeniu stajiś Augiasza. Ale •'stosunków  w Anglji

*  l i t  D ^ f k l  u d t ° y j  fa przedmieściu Woolwich, pod Londyn „n,
w ’ r. 29* a k r  , je  ko. espo.. er ja „Sło 1" )  *ybadowan° kilka domów robotniczych, które A n- 
oisał : „m a - światła, ,ody  kam ! zaejł- ^  nazwah óomamł elokbycznymi.
bez pa zyzwoitych środków komunikacyjnych, 
miasto o tAolnisten. w nętrzu  lub ginące w ob ło -’
kach kurzu i p rochu" — to pisał smutną nr a w Z aiilO tftlfH ltik  i7<!dllfV P
dę, k tó rą  zaw iniła ta wstrętnja gospodarka par- j “  1
tyjek i m acherów politycznych! Aby te zaufe W  d. 12  b, m. odbyło się w minister junt prze- 
d ban i a lap raw ić, na to  trzeba lat wytężonej mysłu i handlu trzecie z rzędu posadzenie w spra

godniowo (13 złotych).
Koszty ogrzewania i oświetlenia nie będą prze 

wyższać, jak przypuszczają, 7 szylingów na tydzier
(7 złotych). _ _

Dł a kraje w najmocmeNzej walucie - Czyi 
trzeba innych przykładów ? Coby naszemu robot
nikowi mającemu „za wysokie płace*' pozostało na 
życie, gdyby musiał wydać 45 lnb 80 złotych  
samo mieszkanie? A ile bylai musiar me jeść aby 
zakupi? meble na kilka pokoji i urządzić mieszka
nie jak roDotnik an g ielsk i?

Nie wynika z tego, by robotnikowi angiel
skiemu się przelewało, w każdym razie nu że on 
żyć i mieszkać w wainnkacn dobrych, gdy nasz 
lol.itnik mieszka w suterenach a marzeniem jego 
jest mieszkanie dwuizbowe.

pracy..
Jćżcli w stosunkowo ląiedługim czasie uda

ło się zarządów ’ miasta uporządkow ać drugi i
chodniki, zaprowadzić o ś w ie t l e r o d r e s t a u r o  skiego

wie zamówień rządowych dla przemysłu z udziałem 
przedstawicieli zainteresowanych minislerjów oraz 
przedstawicieli przemysłu włókienniczego i garbai-

wać zaniedbane szkoły, odnowić 1 stw orzyć pa r 
ki, wysadzić ulice drzewami, usunąć najgorsze 
nieporządki, przenieść targi z centralnego ryn
ku na osobno stw orzone targowiska, jeżel! już 
w lijucu może być całe miasto zelektryfikowane, 
jeżeli powstaje cała europejska dzielnica z no
wymi domami mieszkalnymi, jeżeli potraf; do 
dwóch lat (jak jest w  planie) zaprow adzić wp- 
dta iagi i kanalizację, jeżeli no traf;ła  usunąć 
norupcję, protekcję i — -  to fak t a te są 
czynami — których nie zniweczą żadne frazesy, 
ani żadne demagogiczne b iadania!

Iniriatywia tego wszystkiego pochodzi bez 
sprzecznie od kierownika gminy, p  inz. Reutta, 
przy świadomem poparciu całego zarządu.

Dlatego to Uznanie z  naszej strony.
ł jeszcze z jednego powodu, fako kierownik 

m iasta zdobył się  na zulpelrtą bezstronność — 
Przestał być ipolitykiem. Jest Polakiem i oby
watelem Tam się nic za kulisami nie knuje, n;e 
gm atwa, nie intryguje. W szystko rotą się otw ar 
cie i publicznie.

I to gniew a , , Słowo Polskie". Ten ciawuy 
prezes „ owiatowej O rganizacji N arodow ej". 
m,ał ,ydw agę powiedzieć, obejmując rządy w

Tematem obrad szczegółowe poinformowanie 
przemysłu włókienniczego i garbarskiego o za
mierzonych w roku bierzącyrn dostawach wyrobów 
przemysłowych na potrzeby instytucji rządowych.

Min. spraw wojskowych zgłosiło zapotrzebo
wanie na raaterjały wełniane na sumę 26 mil. na 
bawełniane 12 mil. zł., jutowe 1 mil. zł., środki 
opatrunkowe 50 tys., na skóry i wyręby skórzane 
12 i pół miljonów.

Zapotrzebowanie min. kolei wynosi: 150 tys. 
metrów sukna mundurowego, 50 tys. metr. pod
szewki, 300 tys. mtr. materiałów bawełn., 25 tys. 
mtr. weiwetn, 2 i półtys. mtr. pluszu, 8 tys. kg. 
pasów transmisyjnych, 6 tyr sztuk kożuchów.

Ministerjum spraw wewnętrznych na 2*/4 mil. 
złotych na materjały włókiennicze i 1 miljo zł. na 
zakap butów i 200  tvs. zł. na zakup kożuchów.

Jeneralna dyrekcja poczt, i telegrafów 31 tys. 
metrów snkna mundurowego, 22  tys. podszewki, 
razem na sumę 475 tys. zł.

Dep. ceł ministeijum skarou na sumę ogólną 
631 tys. zł. na materjały włókiennicze o^az na su
mę 220  tys. na wyroby skórzane.

frowokucie kbłomyjskiego fabrykami.
P an  na ,„odm id0w L“ PislyneT. ; laurykani mebli 

w Kołomyi, tlopruwad/ił robotników postępowaniem  
swoim do slejku. Naprzód byl lokaut. Gdv robotnicy 
sławili żądanie 16 godzinnego tygodnia rouoe/ego. u- 
znanic Związku zawodowego i w ydalenie z praey  tych 
zatrudnionych, którzy podczas lokautu pracowali.

Robotnicy oparli się zadaniu p. Pistynoru. żeby a 
sękatych desek, robić niesękate mebie i gwatcie w 
ten sposób przyrodzone prawo. Na wszystkie żąda- 
nia robotników Pan na ..Odbudowie' m iał jedną oa- 
^ow iodź: sprowadzę policję i poczern ić  cci w krymi 
nale. Grozi taK ów najnowszego tyąm pan feudalny, 
wtedy, gdy m u kasa  Chorych wytoczyła proces k ry 
m inalny o  przetrzym ywanie ściągniętych wkładek od 
robotników i nieodniesienie ich d '1 K asy

Strejk irwa od 2. lutego i robotnicy stawiają 
żądania: Czas pracy wynosić m a 46 flodzir tygod 
nio^eo robotnicy mogą być przyjm ywan1 w porozu
m ieniu ze Zw. zawód.- robotnik Spielroijeł me m oh 
pracowae w labryce.

U flilk lk lib  oposycyjny w lugst. parliiusnelB.
BELGRAD. 17. lutego Przj"ddcy partji opozy- 

zycyjnycli w Jugootawii uchwalili utworzyć w-potny 
parlamentarny związek pod nazwą Jugosłowiańskiego 
Bloku Klub liczyć będzie 144 .̂stonkśw
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Co robią endecy w  Ameryce?
W Stawach zjefin. zwołuje owiawiouy Wydział 

narodowy „Kongres wychouźtwa44. „Kongres44 ten 
ma na celu zebranio funduszu, który w pierwszym 
rzędzie ma podreperować chuda kasę endecji w kraju.

Ale Wydział narodowy stracił zaufanie swych 
członków. Przedewszystkiem nie wyliczył się z ro
zm aitych  funduszów zbieranych w czasie wojny ze 
względów rzekomo „politycznych44.

” Dolary zbierane w czasie wojny „na głodnych* 
!'.oszł;T na „komitet narodowy* w Paryżu, któremu 
patronował Dmowski na różne inne „placówLi" en
deckie a przed dwoma laty zabrał p. Głąbiński na 
wybory „Chjeny44 około 200 tysięcy dolarów.

Ogłupiani wychodźcy zorientowawszy s.o po 
uewczasie, że ich ciężko zapracowany grosz idzie 
na cele niemoralne rzucili hasło: ani centa dla wy
działu i hasło to zyskało powszechną popularność. 
Nie ta i i  zuowu tępy jest chłop polski, by się nif 
lorjentować, że nie bardzo jest czysta sprawa np. 

z  ks Oraczewskim, który otrzymuje pensje od wy
działu za wygłaszanie o.lczytów, a przecie ten ksiądz 
to zbieg z Polski, który iak wiadomo był czynnyir 
członkiem P. P. P. (Pogotowia patrjoiów polskich) 
i uciekł do Ameryki, grdy został odkryty piano 
wany przez faszystów zamach stanu. Przypomi
namy przy tej sposobności szczegół, że faszyści 
polscy wzorem średniowiecznych konspiratorów 
zbierali się w podziemiach kościoła Franciszkanów 
w Warszawie, gdzie sKładali przysięgę i gdzie za

szywali się w zbrodnicza konfederację przygotowu
jącą zamach stanu. Z głównych menerów tej zbro
dniczej roboty ks.. Oraczewski uciekł do Ameryki 
innym... nic się nie stało.

„Nowy Świat44 chigagowski demaskuje robotę 
wydziału narodowego, który odważył się urządzić 
zjazd, w tym jedynie celu aby na nim dostać pie
niędzy. A księża — jak pisze „Świat44 jeden za 
drugiem wołają ze wszystkich krańców Stanów 
Zjednoczonych, że „wycnodźtwc nie ostoi się bez 
skarbn*.

Ażeby roztopić zatwardziałe serca i rozluźnić 
kieszenie wychodztwa, wydział >\vcy puścili się na 
całkiem brzydki pomysł, sprowadzenia arcybiskupa 
Cieplaka. Osoba arcybiskupa służyłaby spryciarzom 
wydziałowym do zdobycia funduszu, oficjalnie tytu
łowanego „skarbem narodowem wychodźtwa44.

Powtarza się to, co już było, z tą różnicą że 
dawniej zbierano dolary na głodnych, na ojczyznę, 
a dzi aj Wydział potrzebuje pieniędzy na „rato
wanie polskości44 przez ratowanie kościoła.

Dotychczas wszystkie dary płynęły na „oj
czyznę44, teraz pójdą na „kościół44, który w Ame
ryce reprezentuje ks. Oraczewski, konspirująuy 
przeciw państwa polskiemu.

9 też poselstwo polskie w Ameryce tej ro
boty endeckiej nie zdemaskuje a wychodźców nie 
pouczy!

Walka z  wrogiem ludzkości.
W yniki konferencji p n e c lw  opium owej. — C złow iek  niew olnik iem  strasznego na

łogu. — Przem ytnictw o n ie do sw alczea in . — Jask in ie  w  Sinąapere.
Na konferencji międzynaiodowej w sprawie słow iach przemienili sobie malajczyiey w  brzę-

zWaiczania opium został podpisany przez delegatów 
Francji i Anglji protokół, wedle ktorego mocar
stwa zobowiązują się w ciągu 15 lat osunąć kon- 
inmcję opium. Na jednem z ostatnich posiedzen 

Konferencji delegat amerykański powiedział, że pa
lenie opiam jest namiętnością, która człowieka wol
nego stacza do rzędu bezwolnego niewolnika, pod 
nosił przytem, że ta niewoia jest daleko straszniej 
zza, h;ż niewola, za której zniesieniem walczyły 
Steny Zjednoczone.

W Poslce na szczęście ta okropna namiętność 
-nie została jeszcze rozpowszechniona, ale np. w Ame 
ryco, Francji i t. d. czyni spustoszenia okropne.

* 1 muno całego rygoru, jaki wprowadzają pań
stwa dla zwalczania opium, można się obawiać, że 
nie prędko znikną te jaskinie, w których ludzie 
doprowadzają się do obłąkania, bo opium jest, ła 
twiej przemycać, niż inne artykuły niedozwolone.

Delegat angielski na konferencję przeciw- oj'i u 
mową lord Robert Cecil podkreśli! w co zmowie 
z przedstawicielami prasy angielskiej, że akcja 
w kierunkn zwalczania nałogu paljnia opium, jest 
bardzo utrudniona z uwagi na fakt, że od czasu 
nieustającej wojny domowej w Chinach uprawa 
maku rozpowszechniła się tam z niesłycnaną szyb
kością, stając się wreszcie dzisiaj zjawiskiem pra 
wie powszeehnem. Stąd i szmugiel opium przybrał 
ta r  w ielkie rozmiary, że o jakiejś skutecznej kon
troli ze strony tamtejszych właaz, prawie, że nie 
może być mowy.

Narkotyki te szmuglowane są w olbrzymich 
ilościach i w najrozmaitszy sposób. Są szmuglerzy 
zawodowi, którzy przewożą je w podszewka ;h ka
peluszy, v/ laskach, posiadających specjalne wydrą
żenia wew nątrz, w odzieży i t p. Szmugiel ze 
względu na cenę wysoką narkotyków i łatwość ich 
ukrycia jest niezm.ernie popłatny. Uprawiaj jcych 
ten proceder lord Cecii nazwał groźnymi wrogami 
ludzkości i postępu. W Ameryce zło w tej postaci 
trafia bezpośrednio nawet do młodzieży szkolnej 
płci obojga.

Chińczycy i inalajezycy nie łatw o zrezy
gnują z palenia opjtun. W każdym dbmu ch iń
skim, czy malajskim znajduje się zawjsze m ała 
fajeczka, k tó ra  może dać chwilę zapomnienia 
Ze to  ,,zapomnienie44 iesi zbrodnią, któro czło
wiek popełnia nja samym sobie, o tern nikt nie 
myśli.

S tare chiński": przysłow ie m ów i: „M iłość 
jest opauri, opium jest nrłością a jedno i d rug ie  
oprowadzi ub tego, ,ab(y życie uczynić znośnern41.

en skarb  chii ;kiej mądrości, zaw artej w przy-

Żebraniny szkolne.
STRYJ, w lutym 1925.

Od pewnego czasu coraz częściej każe się mło
dzieży szkolnej przynosić pieniądze to na imieniny 
to znów urodziny pana „profesora* lub „pani44. 
Znaną jest sprawa Patryna z serwisem, z innym 
znów z materją na ubranie, dalej składki na opał, 
kredę, gąbkę, aeroplan, karafkę, na stłuczoną 
szybę i wiele wiele innych rzeczy, to zmusza nas 
do publicznego protestu przeciw tego rodzaju me
todom. Niema dnia aby rodzice nie byli zmuszani 
przez płacz dzieci do tych świadczeń. Winę tego 
naciągania młodzieży ponosi inspektor szkolny, który 
wiedząc o wszystkiera mc przeciw- temu nie robi. 
Rzuca to ujemne światło i na to grono nauczyciel
stwa które dalekie jest c l  naciągania, ale nie ma
jąc siły przeciwstawić się naciągaczom, bezsilnie 
przypatruje się tym nadnżyciom. Możeby wyższa 
władza zakazała pod groźbą surowych kar nacią
gać młodzież, bo to splendoru szkole me przynosi.

cząca monetę, dobrze prosperującego przemy
s łu  w postaci łodzi kwiatowych, k tóre odda
lone o knoir.etr od Singapore odpoczywają na 
wodach Tandjong Pagar w oczekiwaniu gość;. 
Na łodziach tych są umontowanie herbaciarnie, 
oogato złocone, urządzone z przepychem p ra 
w dziwie wschodnim, Królują W: nich dziew
częta, ofiarowujące swą m iłość i opium. Jeżeli 
się znajdzie nta brzegu dostateczna ilość gości 
szukających zapomnienia, ponętna łódź zbliża 
się cicho i zabiera ich cło swego tajemniczego 
w nętrza.

Na malutkich stolikach w herbaciarni spo
czywają faiki przeznaczone dla gości. Kapłan
ki miło=cd i ópiun napełniają je trującem zielem, 
i podają swym ofiarom wdzięcznie i pokornie. 
Z fajek unosi się w cieniutkich wężykach dymek 
biało- nidoiejki,, gryzący, s ło d k aw /. Ten rafi
nowany, milczący dym p rze /e ra  mózg, rozkłada 
krew, zatruw a powoli ale niezaiwódnie nerw ży
cia. ioście44 herbaciarni zwłaszcza stali go
ście clobrowoinie skazują się ha śmierć wskutek 
gruźlicy, anemji, zidjocenia, ogólnego wyczet 
pania.

Pod wpływem rozkosznie trującego dymu 
skóra przybiera barwę żółtą, nos staje się  szpi
czasty, uszy przeraźliw ie przezroczyste, źreni
ca porusza się leniwie w szklanem białku oczu; 
usta zadskają się kurczowo. Słabnie życie, zda 
się um iera człowiek. Istotnie umiera, gaśnie po 
wroli, Ale kto uległ temu straszliwemu nałogowo 
nie może go juź zwalczyć, chyba przy pomocy 
racjonalnego, d ługiego leczenia. Bo opium za
bija, ale i przynosi rozkosz. Człowiek popada 
w halucynacje, sztywnieje, w śród tego doznaje 
niewysłowioncj radości, której mu życie realne 
me da I dlatego straszliwa ta  trucizna zyskuje 
coraz więcej wyznawców.

Echa zamordowania Miewa
SOFIA. 16. lutego. (Pat.) Dzienniki bu łgar 

skie zwracają uwagę na gw ąłtoM ną kampanię 
prowadzoną w  ostatnich czasach przeciwko za
bitemu Mi lew owi na łamach organu  komuni
stycznego' „Nasze D ni44, wydaw anego w Sofji, 
k tóry  w  gwałtownych (wyrazach zaatakow ał Mi- 
iew, w łaśnie w przeddzień dokonania mordu, 
oraz na lamach pisma „Federacja bałkańska44, 
wydawanego w W iedniu.

£itecaiuia, uau«*a. szuikJL
REPERTUAR TEATRU MIEJSK1ĘGO W Ę LW O W IĘ;

Środa, o godz. 7.30 wie<cz. „W esele F igara41.
Czwartek, o godz. 7.30 wiecz. „Sen nocy letniej’44.
Piątek, o godz. 7.30 wiecz. .Halka44. (50 procent 

zniżki).
Sobota o godz 3 popo, „Kopciuszek (przedsta

wienie dla młodzieży szkolnej).
REPERTUAR TEATRU MAŁEGO, ul. G róded  a 2b:

Środa, o godz. 7.30 wiecz. „Plroces rozwodowy '
' Czwartek, o godz. 730 wiecz „Proces rozwodowy44.

Piątek o godz. 7.30 wiecz. „Proces rozw odow i", 
REPERTUAR TEATRU NOWOŚCI, ul. Słom czna:

Środa, o godz. 7.30 wiecz. „H rabina M arica4'.
Czwartek, o godz 7.30 wiecz. „Madi". (50 proc. 

zniżki).
Piątek, o godz. 7.30 wiecz. „H rabina M arica4

TEATR ŻYDOWSKI (Dyr. S. M. GIMPEL.
ul. Jagiellońska L. l i .

Gościnny w.ysięp stawnych arl. dram . Rosenteluów.
Środa o godz. 7.30 „Pasierbica świata
Czwartek o godz. 7.30 Dziecko ulicy4*.

..PROCES ROZWODOWY'4. W Teatrze Matyni du- 
żu sukces zdobyta sobie dowcipna kom edja Garnckoa. 
wyreżyserowana doskonale przez K. Okornickiegp. Na 
prem ierze i na pierwszych przedstawieniach publicz
ność tłum nie wypełniająca widownię tego miłego teat- 
ryzku. bawiła się świetnie i darzyła gorącymi okla
skami przedewszystkiem Irenę Trapszo która dała 
kapitalną 4 reację i grała z iście francuskim  hum o
rem. Obok znakomitej artystk i gorąco akiumowano pp. 
Jankowską, IIierowskiego. Rygier-a i in. „Proces roz
wodowy14 sprawił wszystkim m iłą niespodziankę, gdyż 
pomimo dość groźnego tyluru okazał się. znakom itą 
farsą, na której m ożna się świetnie Luwić.

RAZ JESZCZE ,.HALKfl“ Z 50 pro*. ZNIŻKĄ. 
Ponieważ dwa ostatnie pr/.euslawienia ..lla lk i'4 były 
dosziczetme wysprzedane dyrekcja teatru pow tarza ją 
na zniżkę w piątek z pp. Szotarską. Lipowską, Praw- 
azicem. Zoj>otem i Dolnickim w tytułowych rolach.

.JAS 1 M AŁGOSIA4. Teatr W ielki przygotowuje 
tę przep.ękną baśń-operę, dawno już nie graną na 
■\aszcj scenie. „Jaś i Małgosi-.44 otrzym a znowu bar- 
izo staranna i efektowną opraw ę sceniczną i p ierw 
szorzędną obsadę. Bliższe szczegół' podam ' nieba- 

! wern
KI CZCI POETY MISTYKA. Teatr Bogusław

skiego wystawia dram at zmarłego mistyka polskie
go Tadeusza Micińskiego p. t. „Kniaź Patiom kin44. 
\Y związku z tein uiworzył się komitet uczczenia pa
m ięci Micińskiego. Na czele sloją Żeromski. P rzy
byszewski. Reymont. Kasprowicz, Główną rolę w d ra
ma,, ie gra W. Brydziński

E  Sgcia partyjnego.
* KOMITET KOLONIJNY DZIECI ROBOTNI

CZYCH P. P. S. odbędzie swe posiedzenie w środą 
18. b. m- o  godz. 7-mej wieczór w lokalu przy 
ul. Sykstuskiej 21, II p. Proszeń: są Krauzowa, Sm u
likowska. Kisielowa, Drobulowa, -tow. Heli, Kusyk. 
Kądzioła, Gałkiewicz i Rspafc prosi się 0 oezw-trun- 

I kowe przybycie.



„DZIENNIK LUDOWY**__________________________   Nr_ -to

o p r a w y  p a r t e r u .
• POSIEDZENIE KOMITETU OBW. PPS. odbę

dzie się dnia 22. lutego 1925, w lokalu przy ul. Sykstu- 
skiej 21, II. p,. o  godz. 10 rano.

Ze względu na ważność spraw, które będą na po
rządku dziennym, uprasza się to-w. Bednarskiego. An- 
dreasika. Drobuta Tadeusza, Dr. Ilersehtala , Górnika, 
Talarka. Żel aszkie wicza, Smulikowską, Trawiecką. Ko
chańskiego. W iśniewską. Meuuuowicza., Jadwigę i Win- 
m iteg o  Markowskich. Halucha, Stompego, Handlera. 
Werniców, Kolarza, Kozakiewicza, Schustera i Jó- 
zera Ochmanna (ze Stanistav,wva).

Uprasza się o punktualne przybycie.

^Comunikatij
X UNIW ERSYTET LUDOWY iM. ADAMA MIC

KIEWICZA. Z cyklu: „ChoroDa a człowiek".
20. lutego (piątek) Dr. A. Groblowa: O gruźlicy 

dzieci.
Sala Instytutu Technologicznego — początek o 

godz. 7-mej wiecz.

X MAŁOPOLSKI ZW IĄZEK STRAŻY POŻAR
NYCH we Lwowie. P iekarska 26. urządza w pierw
szy en dniach m arca bir. ustawowy kurs dla zawodo
wych Naczelników i Instruktorów  Straży Pożar
nych Kurs będzie t rwał około dwueh miesięcy. Wa-

, rUnki p rzy jęci'-  wykształcenie średnie w g lędn ie  zwol
nienie od stndjow (Weniam Studiorum -' podania należy 

'kierować pod adresem  Małopolskiego Związku Stra
ży Pożarnych. P iekarska 26. — Bliższych szczegółów 
udziela Związek.

| X „ŻYCIE'. Dalszy ciąg Nadzwyczajnego Zebr 
Ogólnego odbędzie się 18. lutego w środę, o godz. 

! 19-tej w tOkalu1 Rynek 8. I. p.
J Dnu iłów. Si. .lunioki.

Z  cuchu robotniczego.
§ Ostrzega się robotników stolarskich ptzed przy

jazdem  eto Kołomyji i obejmowania pracy w fabrye* 
Pistinera.

Bezpłatne ogłoszenia dla poszukujących pracy.
Óezrobowjyni — nie mającym Mar pośrednictwa pracy pr/y organizacjach — zamieszczamy jednorazowo beztóaine ogłoszenie objętości do lo-ern stoy

R UTYNOWANA siła biurowa poszukuje jakiejkolwiek po
sady. Łastawe zgłoszenia w Administracji »D*'ennika 

L,ud.< pod .uczciwa-.

OWIE urzędniczki poszukują pracy fizycznej w fabryce. 
Łaskawe zgłoszenia w Administracji pod -Praca*.

ABSOLWENT szkoły przemysłowej poszikuje posady biu
rowej lub pracy fizycznej. Zgłoszenia do Administracji 

Dziennika Ludowego pod .Abaolwent*

11ANDLOWIEC poszukuje posady w handlu. Zgłoszenia w rtŁtlGOLIŚTNIA siła biurowa większej firmy, specjalność 
Admin’str. Dzie mika Ludowego pod .energiczny*. I i ”  rachunkowość, poszukuje posady biurowej albo jako

--------------------------- ----------- - --------------------- ------------kasjerka z i'“ucją, może być nń prowincji. Zgłoszenia do
| Administracji Dziennika Ludowego pod M. W.*E LEPOWĄ poszukuje posady w handlu. Zgłoszenia w j 

* Administr. Dziennika Ludowego pod .pracowita*. MAGAZYNIER branży naftowej z najlepjzojii referencja'") 
poszukuje posadi. Łask. zgłoszenia pod .zdolny* do

K AWALER szuka jakiegokolwiek zajęcia. Władam po pol
sku, rusku, niemiecku, rumuńsku Zgłoszenia do adm. 

Dziennika Ludowego pod »Si)a Biurowa*.

i poszukuje 
Adm'nist.acji.

P ANIENKA. szyje po domach, 
czów 7 II. p ną lewo

Wiadomość ul Wagilewi-

1 asfaltowy zwykł., za tekstem 
■». HmmImk. Zł — łw ,i tekście Zł. - • » . W O G Ł O S Z E N I A W Na l-«i sir. Zł. — 60 Dratoie c*ł. m  

i nanikaty Zł. —-40, MMMjraaara a f t Ą i n k ą

DARMO odcinek 
na dobre ubranie;

Może otrzymać bażden, który przyśie nam pocz
tówkę ze swoim dokładnym adresem. Adresujcie: 
,,PRZEMYSŁ POLSKI** Lódź, ul. Piotrkowska 56.

< > < * *  j O s z i  c r v  i k .

Nadzwyczajne 
Walne Zgromadzenie
Spółki Qszc,zędn~ści i pożyczek 

w TARNOPOLU
stowarzyszenie zar. z Dflr 5-krotną poręką

o d b ę d zie  się dnia 2 m a rc a  19 25 o g o d z. 6 -e j 
w ie c zo re m  p r z y  u i. W a ło w e j 7

z następującym porządkiem dziennym:
1. Sprawozdanie Dyrekcji.
2. Wniosek co do likwidacji stowarzy

szenia
8. Ewentualne wniosKi człontrów.
W razie braku kompletu § 22 stat. odbędzie się 

powtórne Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie z tym 
samym porządkiem dziennym 9 marca b. r. o godz. 
6 wieczorem, które bez względu na ilość obecnych 
prawomocnie uchwalać, i obradować będzie.

Dyrekcja.

Pnszu iuje się
K9Ł P0R T E R0B
do roznoszeni gazet

Wiadomość ui ftdmlolitriell 
Dziennika Luoiiweflo,

K s i ę g a r ń  i  a  L u d o w a
L w ó w , ul. S za jn o ch y  L. 2.

poleca ostatnie now ości:
Zł Zł

W a c ł. GrubińSKi; W  moim konfesionaie . 9 — L o n d o n . Na s z la k a ................................... — ■95
B la s k O  lbate>: Krew na arenie 5 — „ Opowieści mórz południowych —•95
d a li C a i n e : Kozioł ofiarny 8 90 „ Syn s ło ń c a ...............  . . . — ■95
H  u r t m a n n ; G t ó p i e ' ’ 860 „ Zew krwi .............................. — 95
S e w e r ; U progu sztuki . . . . 9-— N ie m o je w s k i: Polskie niebo . . . 5-20
Iw a s z k ie w ic z : Hilary syn buchaltera . 3-50 h r . W ie lo p o ls k a : Femtna 2-50
L e c h o ń : Srebrne i c z a rn e ...................... f — G o e t e l; Przez płonący Wschód . . . . 7-20
Chesterton; Napoleon z Notting Hill 4-80 W e y s s e n h o ff: Noc i ś w i t ...................... 9 —
Erenburg; Cztery fa1 ’c; — •90 Wells: Miłość i Pan Lewisham . . . 4 —

„ Juljo Jurenito . 6 — R e y m o n t; Pęknięty dzw on...................... 4-80
Margueritte; C h ło p c z y c a ................. 5 — „ C h ło p i......................• . . . 25 —
Żeromski: Przedwiośnie . . 7-50 „ Bunt ....................................... 4-80
S te v e n s o n : Wyspa skarbów . 6-80 Prus: F a r a o n ........................................... 18- —
Selma Lagerlof: Glista Berling . . . 9- — K a d e n -B a n d r o w s k i: Przymierze serc . • 4 —
H a j o t a : Rosa N ie v e s .......................... 5 — T h a r a u d : Cień krzyża 2-50
A. B . : Na Sobor Watykański . . 6 — A p u la ja s z  M a d a w r e ń c z y ft: Złoty osioł . 10 —
Maupassant: Ż y c ie .............................. 4-50 Homer: Od^s-teja .............................. 7-50

„ Piotr i Jan . . . 3 — A r y s f n f a n t s ; P t a k i ................................... 5 —
S ie r o s z e w s k i: Ze ś w i a t a ................. 4 — P a r a n d n w s k i; Mitologia............................. 21 —
London: Przygoda . . . 4-80 Damar: Na Paryż 1 2 t ............................ 4 —

.. W y g a ................................... 4-80 G r u b i ń f Y  : Lwy i ,św. Grojosnaw • . . 4*20

to ru jc ie  
w „ D Z I E N N I K U  

L U D O W Y M1“

Ignacy Daszyński

Pamiętniki
C e n a  6 Z ł  O n a  6 Z ł

Do n abycia '

Księgarnia Ludowa
Lwów, ui. Szajnochy 2.
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